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Zatarg z Gdańskiem dla Polski uygrany!
b ościg : a bandytami w pou. jarosławskim.

Z a m a c h  n a  c e g i e J i t i ę  „ P e z e t " .

OBRZĘD ZAŚLUBIN W ROSJI SOWIECKIEJ.
Odrywa się w  trybie bardzo uproszczonym. Para i arzeczoiiych p izy b y w a  po- 
prostu do urzędnika okazuje mu doku men.ty, nazwiska zostają zaoiąguięte do 

księgi — i oto już m atżersl ^yo zawarte.

Niemcy zagina m liiig  gpiTsg polski!
za  cenę w łą c ze n ia

W a r s z a w a .  16 maja. (Tel. G. 
f . i  P ism a  wieczorne d o n o sz ą  o 
aowe| propozycji niemieckiej zw tą-  
tanei ze sp ra w ą  p ak tu  gw arancy j-

Roen genolog

Or. Józef j£xa Dębicki
( J D t .  C l n . £ X 3 a i s u )

pow rócił  i przyjmuje
L w ó w , P ań ska 18, II. p.

T e le f o n  3P  9 3 . 269-j

Austrji do Rzeszy.
n ego : Na y chm ias t  po otrzym aniu  
odpow iedz i  francuskiej na sw ą  
p .o p o z y c ę  p ak tu  gw arancy jnego  
Niemcy rzekom o w y s to so w ać  mają 
do aljan tów  d ru g ą  r o  ę p r o p o r u -  
:ą c ą  zaw aic ie  pak tu  w  innem 
b zmieniu. P ro p o n u ją  m ia n o w ic i  
z a g w aran to w an ie  także  sw ych  g ra ­
nic w sch o d n ich  paktem  bezp ieczeń­
s tw a  w zam ian  za to  j e a . i a : a l j in -  
ci ma ą  się zgodzić  na włączenie 
Austrji do Ni umieć.

Nie tak ty  p  olityczn e
W  życiu naro d ó w , tak  jak  w 

życiu p o sz czeg ó ln y ch  jed n o s tek  
m uszą  być przes trzegane  p ew n e  
formy g 'zecz  mści, d o b re g o  tonu, 
a  p rzed ew szy s ik iem  taktu .

Co p ra w d a ,  w y lan a  z n iekultu­
ra lnych  nizin fala zalała w czasach  
pow ojennych  to w szystko , co w 
ro jow isku ludzkim  św iec iło  przy­
k ładem  i h a m o w a ło  n isk ie  instyn­
kty tłum u, ale p rzecież fala jjij u -  
kclw*;./, pow oli,  j e d n a k ie  w c ią ż  
o p ad a  w yłan ia jąc  coraz now e w y- 
s y u ra to w a n y c h  od  zalewu p o ­
p raw nych  form  w sp ó łży c iu  ludzi 
i na rodów .

Z daw ałoby  się, że prze de wszy st- 
kiem powinni s trzedz  tego doby tku  
ku ltu ra lnego  ci wszyscy, którzy 
sto.ą na  czele r .a iodów, a więc 
premie zy, m in is trow ie  i posłow ie  
parlam entów , św iecąc  przykłaidesn.

N esi ty, nie wszędzie  i n iezaw sze  
tak się dzieje.

Jest rzeczą  bezsporną , że go 
n a je lem en tarn ie jszy rh  za sad  kultu­
ra lnego  w spó łżyc ia  na leży  n ie  
w trącanie się do p ry w atn eg o  życia 
w ew nętrznego  czy t> danej rodziny, 
czy też n a rodu lub  p ań s tw a .  U dzie­
lanie n ieproszonych  rad, czy też 
b ran ie  w  op iekę  n iesfornych dzieci 
karconych  rodzic ie lską  ręk ą— u w a ­
żane było  zaw sze  za nietakt, b rak  
dobrego  w ychow an ia ,  lub p o p ro s tu ,  
jak  się to dziś nazyw a, o rdynarne  
cham stw o .

W  czasach  jednak  pow ojennych  
działo  cię to  zaw sze ,  szczególnie) 
w stosunk  i d e  słabszych, n o w o ­
p o w s ta ły c h  p ań s tw  i narodów .

Naturalnie, p rzedew szyś tk iem  
Po lska  c to c ro n a  by ła  tą  niepro- 
szoną lop ieką .  O d  chwili Jej wskrze­
szenia  w szystk ie  m ocars tw a , a na­
w et mniejsze p ań s tw a ,  czuiy Się
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Polsba poczta w Gdańska zostanie.
Hyroli międzynarodowego Trybunału.

(Telefonem od ncsrego korespondenta).
W a r s z a w a ,  16 maja. (w.) K oresponden t W asz  d o w ia d u je  się, że 

w  dniu  dz is  ejszym m iędzynarodow y  T ry b u n a ł  S p raw ied liw ośc i  w  Ha­
dze pow zią ł decyzję w  sp raw ie  u p raw n ień  poczty  p o ls . ie j  w  Gdańsku. 
Na w sz y : tk ie  py tan ia  w y lo so w an e  d o ń  przez Radę Ligi N arodów , 
T :y b u n a ł  d a ło d p o w ie d z i ,  p rzychy lne  d la  Polski. P o za tem  p rzy zn a ł  P o l­
sce  p ra w o  i używ alność  l is tonoszów . T rz e b a  zaznaczyć , że decyzja  ta 
je s t  po tw ierdzen iem  s ta n o w is k a  za ję tego  przez P o lsk ę  w  Lidze N aro ­
dów  przez min. Skrzyńskiego  i p rzećew szy s tk iem  jest  po tęp ien iem  
sw arliw ych  m etod  sena tu  gdańskiego . Z góry  by ło  w iadom e, że Po lska  
ma w tej sp ia w ie  słu^zn^sć  zarów no  na  p o d s taw ie  trak ta tu  jak  i na 
podstaw ie  konw encji .  O pin ja  T ry b u n a łu  s tan o w isk o  Po lsk i  w zm acnia  
i dow odzi jak  nie w sp ó lm ie in e  były  p róby  G d ań sk a  do  oba len ia  o b o ­
wiązujących p rzep isó w .

Wielki spisek bolszewicki w Jugosławii.
Bułgarscy spiskowcy mieli wykonać Zimoch na hrti a.

B ia ło g r ó d . 16 m a j ’ . (Te!. G. P.) „ P o l i t ik en ” d on osi o w ykryc iu  
n o w eg o  sp  sku  bolszewicki go  w Jugoslaw  i. A resz tow anych  z o s 'a ło  
do tychczas  TO osób. Spiskow cy  n ieli zam iar  d o k o n ać  zam achu  n a  k ró ­
la i rząd. — Z am ach  na króla m a! być w ykonany  15 b. m. Pom iędzy 
a resz tow anym i znajduje  się  kilku Rosjan  i W ę g ró w ;  przew ażn ie  s ą  to 
b u łg a rsc y  inżynierowie, s tudenci, b. oficerowie i robotnicy .

„Politik  * przynosi szereg szczegółów  o sp isku . Rząd jugosło ­
w iańsk i już p  zed m iesiące n o trzym ał zaw iadom ienie ,  że  z inicjatywy 
M oskw y p zygo tow uje  się kilka zam achów . M iano  w ysadz ić  w pow ie -  
trza rezydencję  k ró lew ską , g m ach  Skupczyny, dyrekcję  policji, oraz 
c rukarn ie  w iększych  czasopi m. Po icji belgradzkiej udało  się w p rś ć  na 
trop s i ku. Z ra lez iono  u a resz tow anych  p o d czas  rewizji wiele r e w o l ­
werów. Rząd jugosl.  w ys ła ł  n ty z zażaleniem  do  Sofji i do  W iednia .

Rząd polski (fe będzie płacił odszkodowań
za katastrofę pod Starogardem.

(Telefonem od naszego korespondenta).

w  o b o w iązk u  praw ić  nam wciąż 
morały, n a sy łać  p rzeróżne  k on tro ­
lujące, a n a w e t  śledcze komisje 
i w ogóle  w trącać  się zaw sze  we 
w szys kie r a s z e  sp raw y  w ew nę­
trzne.

W szystko  to jednak zd .ło się  
już pr  eminęlo. Po lska  pomimo 
trudnośc i  w ew n ę trz ry ch  i zew nę­
trznych, po t afiła w  krótkim  czacie, 
u p o ra ć  się ze w szystk iem i trudno-)1 
śc ami i w y ro s ła  na m ocarstwo, 
z k tórem  niety i o liczyć się należy, 
ale w wielu w y p a d k a c h  b rać  z 
niego p rzykład .

1 zd aw a ło b y  się, że w reszcie  
E u ro p a  zo r jen tow ała  sig należycie 
w  rroca  s lw ow em  s tanow isku  iJ 1- 
ski; że u s tan ą  narzucone  zabiegi 
d o k sz ta łcan ia  naszego  narodu , a 
w szelk ie  w trącanie  ; i ę  do w ew nę­
trznego naszego  życia r a i  żą już 
do przeszłości.

Ale o to  znow u w  pozo r  ej har- 
monji rozległ s ię  zgrzyt, który r ie -  
miłem e c h e n  rozbrzm ieje  po c; lej 
Polsce  i być może zaszkodzi na­
w e t  tym, k tórzy go w yw ołali .

O to  z pow o d u  czysto u e w n ę .  
trznej sp raw y  Polski, p roce  u i ska ­
zania  (niezmiernie łagodnego) trzech 
p o s łó w  ukra ińsk ich , któ zy w t r e w  
przyslęd  e złożonej w Sejmie w y ­
s tępow ali  p u t l  cznie p rzec iw ko  
sw ojem u p a is tw u ,  p o d b u  z jąc  d r  
gw ał ów  i zd rady  g łów ne j o b y w a ­
teli R z e c z 'o o s p o l  tej, p rezydent 
m inistró .v  f  a rc u s k ic h  w y ty ł i  cio 
nich list z w yrazam i w spó łczuc ia ,  
a jeden  z cz ło n k ó w  parlam entu  
angie lsk iego  z a p o w ia d a  w tej s p ra ­
wie interpelację w  I bie Gm n.

P c m ja j ą c  już o w e g o  anglika, 
który zapew ne  r i e  w elkie m a wy- 
ob  ażenie  o Polsce  i o naszych  
s to su n k ach  w ewnętrznych, to j e d ­
n ak  t rudno  w p io s t  uwierzyć  żeby  
p re m ie r  naszej so juszriczk i, p- Pa- 
inieve, zdobył s ię  na tak  niet k- 
to w n y  krok .

A jednak  jest to  p raw dą .  Sjo- 
n ls lyczny  w arszaw sk i „ N a cz Prze­
g ląd "  przytoczył naw et t re ść  ow ego  
n iebyw ałego  w  dziejach c y p r m a -  
cji  pań s tw  zaprzyjaźnionych l is  u 
do  p o s ła  W a s y ń c .u k a .  W liście 
tym, p rem ier  Francji z a s y ł 1. sk a ­
zanem u w imieniu R zeczypospol - 
tej Polskiej, w yrazy  w spó łczuć  a ,  
t łom acząc  się, ż t  jedynie  jego  
obecna  funkcja  nie p .  zwala mu 
interweniować w  tej sp iaw .e .

W id ać  ta fala z nizin jeszcze 
nie o p a d ła  i wciąż z a a p i a  w m ę­
tnej toni resztki kultury i poc ucia 
taktu, bez któ ych t rudno  sobie 
w yob  azić p o praw ne  w s ó ź cie 
n a rodów . K.

Ciągną Benesza za język...
Praga. 16. maja. (Tel. O. P )  

P rezes Klubu niemieckiego zw rócił się 
do prezydentów obu Izb padam. z. proś­
bą, by B enesz na plepum kom’sji za­
granicznej zdai spraw ę z sensacyjnych  
uchwal bukareszteńskich, z konferencji 
Malej Enteiiity j sw oich własnych dekla­
r a c j i

» '■" 1 O • —
BURZLIWE SCENY' W PARLAMENCIE 

RUMUŃSKIM.
Bukareszt, 16 maja. (Tel. Q. P ) Na

wczoraiszem prosie lżeniu Izby Deputo­
wanych przyszło do bard.a burzliwych  
scen Opozycja nie chdafa dopuścić do 
głosu premiera p. Brat.anu domagając 
sie rozwiązania parlamentu. Mimo w>e)- 
kltj w rzaw y dekret odraczający parla­
ment do 15 czerw ca odczytano.

W arszaw a , 16 maja. (W ) Min. 
Kolei f o in fo rm o w a ło  W aszego  ko­
responden ta ,  że rząd  p c l s k iw s p r a -  
wie od zkodow an ia  z j  k l a s t r o f :  
p o d  S h ro g a rd e m  t zvm a się ściśle 
p  a w n eg o  punk tu  w .d zen L , a mia-

W a r s z a w a .  16 maja. (Tel. G 
P .f  M ni3ter przen y s 'u  i handlu  
Kiedron z 'oży!  d ' i ś  na ręce  pre- 
nijeia G rab sk i  go p rośbę  o dym i­
sję. Prez. p ro ś b ę  p rzed s taw ił  panu 
Prezydentow i Rzeczy pospolitej z
w trosk iem  przychylnym, p rzed s ta -  
w i i ją c  ów nocześnie  podsek re ta rza  
sia~u w  min. skarbu  C zes ław a  
Kia era c o  nominacji na min stra

W a r s z a w a .  16 maja (w) Z L o n ­
dynu  c.onoszą: Gabinet angielski
aprob  wat projekt odpow iedz i f an -  
cuskiej na propozycję  Niemiec co

nowicie, że katastrofę S ta ro g a rd z ­
ką ob ie  s trony  uz r ły za w ypadek , 
sp o w o d o w a n y  przez siłę  w yższą 
(vis major), za kt r /  rząd polski 
nie po  os żadnej o d p ow .edz ia ino -  
ści.

przem ysłu  i i andlu. O nośne  de­
kre ty  p. P rezydenta  Rzeczyp. o g ło ­
szone z o s ta n ą  w na b liiszem  w y­
daniu „M onitora  P o lsk ieg o ”. Rów­
nocześnie og o szona  zos tan ie  no­
minacja p. j o e f a  K arsz tick iego , 
p rezesa  g .  Urzędu ł ik u id ic y jn e g o  
na p o d sek re ta rza  s tanu  w  ministr. 
skarbu.

do pak u. W  od owiedzi fej B riand  
pos taw ił  ka tegorycznie  sp raw ę nie- 
narusz. lności trak ta tow ych .

nie sw ych  celńw 1 trafny w y b ó r  
śrcdKÓw dla ich p rzeprow adzenia .
A co najbardziej pocieszającym 
jest objawem, to coraz żywiej p rze­
jawiający się zmyst państwowości. 
Nie p rzyszedł on. jak cudowne ja ­
kie* objawi‘a'e W iadomn że przez 
czas długi b rak  jego aż nazby t b o ­
leśnie daw ał s;ę nam  o dczuw ać: 
nie trzeba goi b y ło  dopiero ksz'ai 
clć- -Ale j tu przeszkoda na drodze 
pomyślnego rozwoju — jakże bo­
lesna i... upokarzająca . —  szczęśli­
wie usuwa się w  przeszłość, jak: 
głaz staczający się w  odm ęty  je­
ziora.

Najlepszym dowodem przebieg 
tegorocznej rr .zP raw y budżetowej1 
i  jej zakończenic- T o czy ła  się s z e ­
roko. rozlewnie, jak  rzeka n e  m a r ­
nująca sił sw y ch  na zbyteczne w y ­
skoki, na wyrzucanie piany z sw e­
go łona, na szum y i łoskoty b e z ­
celowe. R o zpraw y  miały charakter  
w  przew ażnej swej części rzeczo­
w y .  śc :śle rzeczow y; leciwie kilka 
dropnyęh incydentów  przesunęła 
się po ich fali rzutem niespokojnym. 
Zrozumiano, że dla machiny pań­
stw ow ej n ieo d zo w n ie  należy dostar* 
czyć ty c h  środków. b f z k tó ry ch  
cna musiałaby utykać , że n a le ż y  
ich "dostarczyć fck najprędzej. 
je ś li gdzie, to tutaj, b is  dat, nul 
cho dat.

Słusznie m arsza łek  * pewną du­
ma ku chlubie Izby stwierdził, if. 
w  bieżącej sesji uporano się z bud­
żetem o dw a miesiące wcześniej, 
aniżeli w roku  zesz ?ym. R lfk n e  to 
św iadec tw o  intensywności, z jak ą  
pracow ała  Izba, a bez  ujmy zresztą 
d 'a  gruntownego charakteru  obrad , 
owszem  bard*cv sumienni# o d rab ia ­
jąc sw e zadanie.

W  ty m  pomyślnym w ynika  
w szystk ie  czynniki powołane der 
s tano wieni i  o gospodarce państw a-  
we) panosz* rzetelną zasługę. Nie 
można zashifci odm ów ić rządowi, 
który w c z esnem dostarczeniem n a ­
leżycie opracow anego materjałn 
dał Izbie rr.ożncść do w yw iązania  
sle ' i k  chlubnie z włożone** na nią 
obowiązku Z  drugie! s trony  Selm. 
ko rzys ta jąc  ze sw ych  p ra w  w  jak 
najbardziej c ?lo w y  sposób' s tw ie r­
dził. ź £ i'dea państw ow ości p rze­
mogła u nas par ty jne  antagonizmy, 
gdy do niedawna Jeszcze dvIo 
w -?cz  Przcclwnje.

T a k  więc budże t  ’dał sposobność 
d o  ujawnienia radosnego faktu, że 
owa idea, że poczucie państw ow e 
uzyska ły  w  naszem  życu  pcl'.tvcz- 
nem stanowisko, jakie w  k a żd y m  
normalnym organizmie p a ń s tw o ­
w y m  zajmować winny,

WIFI.KI BANKIET KU CZCI 
REYMONTAł

Paryż, 16 maja. (Tel. G. P.) Komi­
tet w  skład któr?gio w eszli najw ybit. 
mejsi literraca i uczeni francuscy, zorga­
n izow ał na cześć Wład1. Reunion ta, lau­
reata nagrody Nobla bankiet, na którym  
byli obecni przedstawiciele świata dy­
plomaty cznego i politycznego, min. de  
Monzie. amb. Chłapowski itd. Na sziereg 
przemówień odpowiedział Reymont cha 
rakte ryzując pole literatury polskie}.. 
Ikitóra zajmuje dziś z pow rotem  sw oje  
miejsce w ogólnym ruchu literackim. 
■Bankiet, na który przybyło przeszło 100 
esób byt istotnie wspaniałą manifesta_ 
cją sympatii dla Polski.

Czytajcie „Szczutfta".
Budżet p a le ty .

Ftanęw czo czynimy postępy. .N a w e t  w regow ie  p -z \zn aw a?  p>- 
T to na w szystk ich  polach. 1-rzeko- I czynają, ż ‘ j td n a k  Po lska  okazuje 
n y w a  nas o nich życie cęjlzienno 1 j dostateczny sił zapas 1 zfozutmę

P. l i r  mrei prapli i Hi.
Przyjęta dymisja nrn. Kiedronia. — Nominacja p. Kar- 

sznickiego.

Bnglja aprobuje odpowiedź francasbą
w  sprawie nienaruszania M a t ó w .
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W ® 0  m n a  «o g s k o  s p o l i c j a
ś c i g a  f e a n d ^ t Ś B f j  w pomieme J a r o s ł a w s k i m i

Zamordowanie posterunkowego w służbie.
(— ) W  os ta tn  ch rz a s a c h  za- 

mieść liśmy :ze rcg  a tyku łów  na te ­
in: t s to sunków  bezp ieczeństw a  w 
p o w i e j e  j r o s la w s k m .

Pow  a t  :e;i jest już o d  d łu ższe ­
go czasu

g łó w n ą  kw aterą  wszelkiego ro d za ­
ju bandy tów ,

którzy operują  sw obodn ie  w p o ­
wiecie, a k o rzy -ta jąc  z bezk a rn o ­
ści, uchodzą  do s ą s ie d n ic h  pow ia­
tów , by po jakim ś czasie  znów 
pow róc ić  i p ro w a d z ić  sw e  z b ro d ­
nicze dzieło.

W czora j rano  okręgow a kom en­
d a  P. P. zos ta ła  zaa la rm ow ana  
w iadom ością , że na drodze z S ie ­
niaw y do Ru lek

bandyci  zam o rd o w a l i  st. p o s t e ­
runkowego,

M ichała  Gn isa z pos te runku  C ie­
plice. W  tej chw  li nie są eszcze 
znane szczegóły lego nowego m or­
d ers tw a , d o k o n a n e g o  na p rzed s ta ­
wicielu w ładzy bezn ieczeń  twa. —  
P o s te ru n k o w y  został za trzelony i 
p o n ió s ł  śm ierć  na miejscu w c h w i l , 
gdy w ykonyw ał swój obowiązek 
i s e Ił gościńcem na patro l.

Na wiadom*' ś :  o tym fakc e 
po i cja w ydała  w dniu wczorajszym 
zarządzenia  i lrtn poskrom ien  a 
rozzuchw alonych  dotychczasow ą 
b ezk a rn o śc ią  bandytów . Do późne 
nocy

hrwała wielka ob ław a  przy  pom ocy 
wojska i policji,

śc iągnię te j  z są s  ednich pow ia tów , 
a nad to  ze L w ow a w y d e legow ano  
silny  oddz  ał, z ł o ż o y  z 60 poste- 
ru ikow ych pieszych i 20 konnjrco.

ORDER ORŁA BIAŁEGO DLA PREZ. 
MASARYK4.

Pri.ga. 16 maiia. (Tel G. P.) Dziś na 
Uroczystej audiencji peset Lasocki w re- 
czyf pfrzyder-towii M asa.ykow i imie­
niem Prezydenta Rzpltej Polskiej Order 
Orla Białego. W przemówień u p. Laso­
cki podkreślił zasługi p prezydenta Ma- 
saryka dla sprawy zbliżenia polsko-cze. 
chosłoy/ackiego. Prez. Masa.-yk podzię- 
ow at w  serdecznych słowach.

*VIRTUTl M1LITARI" DLA BOHATE­
RA FRANCJI.

Paryż, 16 maja. (Tel. G. P.) Amba­
sador Chlańowstó złożył na grobie ge­
nerała Mangiin Krzyż Virtutj Militari ja­
ko dowód pośraerrp.ego hołdu złożone­
go przez Polskę Gest ambasadora pol­
skiego w ywoła* na uczestnikach pegrze 
bu w ielk ie wrażenie.

 -o------
OWACY 1NE PRZYJĘCIE MIN. JANIC­

KIEGO W PRADZF.
Praga, 16. maja. (T e l.f  O. P )  

Wczoraj otw arta tu została 5-ta w y sta ­
w a rolnicza Minister Hcdrża pow itał 
serdecznie polskie-cw ministra rolnictwa 
Janickiego podkreślając, że w idz: w  tej 
w izycie gwa.rar.eiie wzajemnej w spół­
pracy. Min. Janicki, któremu zgotow ano  
serdeczną ow acje, diał wyraz nadziei, że 
narody czechosłowacki i polski zbliżą 
sie t ardizfei aniżeli dotychczas i zakoń­
czył okrzykiem na cześć C zechosłow a­
cji. Wieczorem min TJodrża w ydał 
bankiet na cześć min. Janickiego przy 
którym w ygłoszono nacechowane ser­
decznością przemówienia

Rezultaty o b ła w y  nie są w tej
chwili znane, faktem jes t  jednak, 
że k om peten tne  czynniki p o w in n y  
pow ażnie  zas tanow ić  się nad ś r o d ­
kami, któreby doprow adzi y do pa- 
cyfika ji pow iatu  ja ro s ław sk ieg o  i 
zabezpieczeni,i nietyl :o ludn ści,

ale i policji przed  now ym i zam a­
chami. Nie u 'ega  wątp! wości, że 
ok aęg o w a  k o m enda  P. P. zwiększy 
załogę  po i cyjWą w powiecie ja ro ­
s ław sk im  aż do ostatecznego wy­
łap an ia  bandy .

Anglja szuka zbliżenia z Polską.
Bankiet ku czci posła Skirmunta.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W a r s z a w a .  16 maja. (w) Z 

Londynu d o n o szą :  G rupa 8 p o : łó w  
parlam entu  ang ie lsk iego  z u g ru p o ­
w an ia  k o n se rw a tyw nego , k ó ra  
prz jeżdżą do Pol ki z począfk em 
czerw ca w ydała  w  Izbie Gmin

bankiet na cześć p o s ia  S k :rmuntą. 
W m ow ach  posłow ie  angielscy 
p o d n o ś  li konieczność naw iązania  
jak najściśle jszych s to su n k ó w  z 
Polską.

Chamberlain nie zamierza ustąpić.
Pogłoski o dymisji rozsiewane przez przeciwników.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W a r s z a w a .  18 maja. (w). Z 

L ondynu dGnoszą :  P rem jer Baid- 
win złożył wczoraj ośw iadczenie , 
że pogł ski o pla ow anem  ustą ­
pieniu C ham berl  ina są  zupełnie  
n ieu zasad  iion . W ed ług  w ia d o -

m c ś . i  z k ó  parlam entarnych  p o ­
głoski te oow sta ły  s tąd , ż :  prze­
ciwnicy C ham berla ina  w gab ine ­
cie w os ta tn ich  czas ch rozw inę!i 
b i r ć z i  s i lną  akcję j r z e . i w  jego 
polityce.

S -  t  P-

L eo n  S e ro c z y ń s k i .

Społeczeństw o polski.: straciło znów  
jednego z tych, który c o r a z  iuż częściej 
kładą się kolejno na małym, melancho­
lijnym cmentarzyku pow stańców  zaży­
wając po trudach i w ysłudze Ojczyźnie 
niczem niezamaconego. spoczynku. Od­
szedł od nas znów jeden z tych, z któ­
rych każdy był żołnierzem Nieznanym,

tylko o cieniach Ich, k!edy powracały z 
krw aw e i drogi nikt nie mó w ił. Nie sły ­
szeli mitu & sobie parnych, o swej od­
wadze.

Wczoraj o godz. 12 w południe zmarł 
■W tutejszym szpitalu garnizon,owym ŚR

Lton Syrnczynski. prezes weteranów  
z r. 1:63.

Ubyła l-.eowu postać nader charak­
terystyczna. powszechnym zdawna oto­
czona szacunkiem kochana goiąco  
przez tow aizyszów  broni, przez mło­
dzież i całe polskie społeczeństwo.

P ogrieb śp. Syroczyńskiego rdbędzie 
sie w poniedziałek o godz. 5 popoł. z 
krypty 0 0 .  Bernardynów-

Marja Kazeęka.

ŚO.
P a p e b  »

Hinrs&a Oermain’!
Onegdaj zmarł nagli w e  L w cw ie  

znany i ceniony dla sw ych zalet prze. 
m ysłow icc, śp. Henryk Oerniam, dyrek­
tor fiim y ,Res“.

Nieubłagana śmierć w yrw ała go £ 
naszego grona niespodziewanie, bo do 
oętatmej chwili Pełnił sw e obowiązki z 
pożytkiem dla społeczeństw a Ożeniony 
niedawno, osierocił młoda żonę, której 
tow arzyszy  ogólne współczucie.

To też wczorajszy pogrzeb przemie­
nił się w  wielka manifestacje żałobną. 
Zwłoki śp, GeTmain‘a jako byłego  le­
gionisty, odprowadziła na w ieczny spo­
czynek orkitstra wojskowa. W konduk. 
cie brali udział między innymi: dyr. Ró­
życki, adw. Nieduszyński. adw  Hiibner. 
dyr. Grodki,. in,ż. Rut i\yski adw. Grze* 
szozyńskii, dyr. Kozłowski, dyr. Grobel, 
inż. Wurm > liczne grono byłych Legio­
nistów.

ANGLICY ZBUDUJĄ KOLEJ GÓRNY 
ŚLĄSK WOŁYŃ.

W atsżaw a, 16 maja. (w; Firma an­
gielska „Armstrong" podjęła się do 
spółki 7. ks. Stanisławem  Lubomirskim 
budowy kolei Zagłębię Górnośląskie—  
Kiwerce na Wołyniu. Koszta budowy 
tych kole! maia w ynosić 13 milionów 
funtów szterlingów, Firma angielska 
nadesłała iuż 10 tyis. funtów na w y k o ­
nanie phir.u

 O -
POGROM FAŁSZERZ Y ZŁOTYCH POL.

Cała ..U brjka" w rękach policii.
W arszawa. 15. maja, (w ! W dalszym

pcścigu za 1 anda fałszerzy pieniędzy ’ 
stwierdzono, że w  lokalu w łaściciela do 
mu Michała W yczółkow skiego mieści 
się fabryka fałszyw ych pieniędzy., O- 
piócz tęgo znaleziono kbsze do fałszo­
wania S.cio złotów ek. 20 złotów ek o- 
raz banknotów dolarowych Całkowity 
materjał został zabrany.

------ O------
M IĘ D Z Y N A R O D O W Y  K O N G R ES 

K O LEJO W  Y W  LONDYNIE.
Stała K itnuja  M iędzynarodowe­

go t o w a r z y s z e n ia  Kongresu kole­
jowego zwołuje na d z :«ń 22. czer­
wca  br. do Londynu M ięd?ynarv  
nowy Kong-es kolejowy.

mmmm

Zamach na cegielnię »Pezet“ .
D t o jt o  dwa granaty w  wieltsim piecu.

( —) W  c g f e l ń i  firmy „ P e z e t “ 
dokonano  wczoraj niesłychanie  g ro ­
źnego odkrycia .  M ianowic e ce ie - 
n ia  firmy „ P e z e t ‘ w Zboi kach  ma 
jeden  z pie>ów n ieczynny od  l is to ­
pada  ub . r. Obecnie, p o i i e w a ż  roz­
poczyna się sezon  budow lany  fir­
m a p r z y r o t jw a la  w szystko , by u- 
ruchom  ć ten riec. a par t ja  robot­
ników zaję ta  I yła ro b o t  mi w stęp- 
nemi. P odczas  t j c h  p rzygo tow ań  
jceen  z ro b o tn  ków  zDalazł w  p ie ­
cu w sam ym  śro ck u  palem, k i  
dw a tluże grana  y. O dkryc ie  doko-  
nane w  chwili, gdy  piec miał być 
uż za kilka dni czynny w y w c ł i ło  
wielkie w rażenie  w ś ró d  eo b o rn i-  
ków, k órym  na w y p a d e k  eksp lo ­
zji g ioz iło  n iebezpieczeństw o iy -  g

cia. K e row nik  ceg elni p. Zeiger 
za a la rm o w ał  n a tychm ias1 poste ru ­
nek poste runek  po  icji w Z a m a rs ty -  
now e, k tóry [Olecił  prze cwczyst- 
kiem otoczyć miejsce p o s te ru n k a ­
mi i zabezpieczyć je aż do  przy­
bycia  spec ja lne j  komisji.

W 'z o ra j  w  po łudn ie  do  Zbeisk  
wyjechali p rzeds taw ic ie le  policji, 
p rokura to r j i  i w o jska , przybył ró w ­
nież kom end  nt pow ia t  wej poli­
cji kom. Kropilnicki, w k ró rego  
jękach  spoczyw a c łe ś ledztw o. 
Z ramien a K >mendy mi sta p zy- 
jechkł kap. Romański, o raz  przy­
t y ł  p iro technik  Fischer.

E -sp e r ty za  dok o n an a  na m iejscu 
u taliła, że o b a  g rane ty  były zdal- 
i.e do  eksplozji, jeden z nich 10-

io cm. typu auslr jack iego , d rug i  
7 i pół cm. ty p a  francuskiego. 
Oba grana ty  zabra  io do zbrojowni, 
a ś b d z tw o  jest w da lszym  c iągu  
p row adzone  w k ierunku w ykrycia ,  
kto m ógł przyn eść i w s taw  ć owe 
grana iy ,  oraz kom u m ogło  zależeć 
na un eruchom ien iu  cegielni wzglę­
dnie na n a ra  e n is  w ielu  robotni­
ków na śmierć w zg  cdnie ciężkie 
ra^y.

Dzięki temu, że wczas zdo łanc  
wykryć  ow e g ranaiy  nietylko wiele 
ludzi z m ta ło  uratow anych , ale ta ­
kże jedna  z na jpow ażniejszych in­
stytucji p rzem ysłow ych  fir t a b u ­
dowla a „Peze .“ un iknęła  olbrzy. 
mich strat.

— —o — '
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Halko o zdrową dusz; młodej Polski.
Hoireczng jest wytężona akcja ratowania zaniedbanych dzieci i młodzieży.

Jest to pew nikiem  niez itym, że 
jednem  z n a jw a  niejszych zadań, 
jakie narzucają  się sp o 'e :z e ń s tw u  
naszem u w obec  depraw acji  życia 
pow ojennego , jest  p raca  nad uzdro- 
w e n le m  morał em m ło d eg o  p o k o ­
lenia.

D z a t w i  nasza  w yros ła  w śró d  
zam ieszek  wojennych, n a p a trz y ła  
s ię  na tyle okropności,  w ch łonę ła  
w  s ieb ie  tyle tru jących  m iazm a- 
tów  demoralizacji, że na et w s f e -  
rach ku ltu ra lnych  typ d a w n e g o  n a ­
iw nego dziecka s a e się r z a d k o ­
ścią, że nieraz my, starsi, ze zgro­
zą dos trzegam y bujne pnącze  cy­
nizmu wystrzelające jak złe c h w a ­
sty z tych  m ło d y ch  dusz, s tw ier­
dzam y w nich zanik  poczucia m o ­
ralnego, jako am orfię  elyczną, b a r ­
dzo n iepoko jącą  na przyszłość.

Ala o ileż gorsze, o ile g ro­
ź n e  sze jest zło w tych szerokich 
m asach , gdzie  rodzice częsio  sam. 
pcha ją  dzieci w otchłań  w ystępku , 
w k tó rych  ciem nota  i nędza  wyko- 
szlawiają dusze.

N.komu nie jest  tajne, jak

o lbrzym ią  jest liczba m ło d o c ia n y c h  
p rzestępców ,

jak  c h o ro b a  m ora lna  i f zyczna  
podgryza  ta m łode pędy, które 
mają s tan o w ić  przyszło  ć n a ro d o ­
wą...

j Ak ja ra to w an ia  młodzieży z 
otch ani nędzy fizycznej i moralne 
w inna  objąć jak najszersze  kręgi, 
eś'i n e chcem y s toczyć  s ię  w  
przepaść . . .

1 w a lkę  tę o z d ro w e  c ia ło  i 
zdrow ego ducha młodej Po lsk i  p o d -  
j j ło  od  sze regu  lat .T o w a rz y s tw o  
op iek i  nad  dzieckiem i m łodzieżą* .

Z okazji odby tego  n iedaw no  
w alnego  zgrom adzen ia  tęga  T o w a ­
rzystwa, p isa l iśm y o zak res ie  je g i  
dzia łan ia  —  o tacza  m ianow ic ie  
s w e m  s ta ran iem  g łó w n ie  młodzież 
z a n i e d b n ą ,  tę, k tórą  na pilniej 
potrzeba  w yrw ać  z nad s mego 
już ni raż brzegu przepaści.

T o w a rz y s tw o  u trzym uje  o c h ro n ­
ki i zak ład y  popraw cze, dąży do 
tego, aby  w  Polsce, tak  jak  s ię  to 

zieje zagranicą,

dziecka przes tępcy  nie o d d a w a n o  
do więzien a, n e sp y ch an o  w sz e ­

reg i zb rodn iarzy , 
ale w y c h o w y w a n o  i o d p o w ied n i  ni 
ś rodkam i pedagog icznym i o d b u d o ­
w yw anie  jego m ora lność .

T o w arzy  tw o rozwija  coraz  sze­
rzej sw oją  dzia ła lność , ed t a k o w o i  
jest to  ty lko mała cząstka  t g  , co 
z robić  należy —  a co je s t  n ieo­
siąga lne  z pow o d u  b raku  ś ro d k ó w  
f na sowyeh.

n a d e s ł a n e .

Już otwarto oqród
Restauracji J. MANGA 

L w ó r ,  ytl. N la r ja c k i 5
(d aw n iej H ote l F ran cu sk i)

2S3/ p o l e o t i

smaczne obiady, Nacje „a la carte".
J l o b o r o w y  b a ! e t .  

Wszelkie trunki najlepszej marki.
Codzienn e koncert  40. p. p.

Wniedzieiąkoncsrt przy obiedzie.

Najbliższem i ko iecznem zada­
niem T. O. M. jes t

p r z e n i e s i e n i  O chronk i dla dzieci 
i m łodz ieży  rzem eślniczej

ze z ru jn o w an eg o  b u d y n k u  przy 
ul. W ro n o w s k i .h  do innego, o d p o  
w ład a jąceg o  w ym ogom  hygieny .—  
N i  ten cel m a być ro sze rzo n y  i 
r r z e b u d o w a n y  b u d y n e k  przy ul. 
Z o ‘ej. Ale na urzeczyw istn ienie

W  myśl pow ziętej  w  sw oim  
c z a s e  u chw ały  R i d y  M inistrów, 
o k tórej donieśliśmy, o trzym ały  
obecnie  u rzęd y  po lecen ie  od  w ła d z  
centralnych, aby  o ile m ożności 
w strzym ały  w yjazdy zagran icę  p ó ­
dl g łych  im urzędników , og ran i­
czając się do  w y p a d k i w  zupełnie  
w yjątkowych. W yjazd  urzędnika 
p ań s tw o w eg o  z granic Państw a  
dozw olonym  jest  ty lko  w  po jedyń-

,,Rzeczpospolita" p iszą :  *> !"0 '
wstaniu w M arokku, epie
tłumione .jest fL’erg cz.iie r rze2 
Francuzów, w ten sposób przed- 
s iawia pokąt®v u d r a 1 N^mlcc w 
te] aferze a f ry k a ń ^ ie j :

„Powstanie Rif kabu lów  ęzvli
ry fan ó w  w  M arik  ku je-* świefrą 
ilustracją połeżenia ynarc-
dowego w  Europie powoisnnfj. 
To powstanie przybęalo spor® 
rozmiary P o w s tań cy  pożądają  
sporo broni i amunicji T y .b  za 
pasów sprzętu wojennego ’d i- 
starczają  im Niemcy. I  odz;e [ud 
wcflnc niemieckie p o d p ^ w a ją  aż 
po samo w y p z c ż e  i w yładow n'*  
swoią śmi-TCioncśną zaw artość 
W c i . h v . l i  zatokach m iedzy ska- 
farni. Zorganizowali ry fanńw  in­
s truk to rzy  wojakowi niemieccy. 
Oni też jako  sz tabow cy  k-friłw 
rucliarr.i i operacjami p iszczę-  
S ilnych oddzjał':w".

♦
..Robotnik1* w  a ' ty kule wstęp­

nym ,,Konferencja Małej Ententy" 
tak mów! o w ynikach  narad w Bu­
k a r e s z c ie

„N arady  bukareszteńske w y 
kazały  ponad wszelką w ątp li­
w ość  dobre  i szczere chęci li­

tego  p lanu  p o trzeb a  pieniędzy, któ­
rych m oże dos ta rczyć  tylko d o b r o ­
w o lna  of ia ra  spo łeczeńs  wc.

Z b ió rka  T . O. M. o d b ędz ie  się 
w d n 'a : h  17 i 23 b. m. S p o łeczeń ­
s tw o  p o w in n o  sob ie  u św iad o m ić ,  
że w o b ec  don io s ły ch  celów T o / . ą -  
izys tw a , nikomu o d  d a tk u  uchy lić  
s ię  nie w olno. M usim y otoczyć o- 
p ieką z a n ied b an ą  m łodzież.

czych  w y ją tkow ych  w ypadkach ,  
gdy  z p o w o d u  ciężkiej choroby  
lekarze zalecają  bezw zględnie  w y­
jazd za granicę, dla odbycia  ku­
racji, której p rzep row adzen ie  w 
kraju jest n iem ożliw ością . (Z po ­
w yższego  w ynika łoby , że naw et 
w y jazd  za paszportem  norm alnym  
bez ulgi w  op ła  ie je s t  n ied o zw o ­
lony. —  P rzyp . Red.)

czestników, b y  rozszerzyć ram y 
działania Matcj Ententy przez 
przyciągnięcie I n ^ c h  państw  w 
pierw szym  rzęd z :e Polski i Gre­
cji. Ale chęci te można było  ty l ­
ko wyczuć z toku dyskusji;  ujfc 
skrysta lizow ały  się cne jednak 
w ż i d m  konkretny p re p k t .  w 
żadną w yraźną  tendencję.

I inaczM b y ć  nie n cg to. To co 
stanowi, kit spsja.irry  trzy  p ań ­
stwa Małej Fnfenty, niebrzpie- 
czeństwo węgierski*, nie istnieje 
dla polski, ani dla Grecji. ani fila 
inny h państw. Rozszerzenie Ma.
If> bn<entv fla pnffloŹII n1rb»?p'e- 
czeńsfwa niemieckiego? W y k a ­
zał śii 'v już z racji w izy ty  min. 
I f 'nesza  w  Warszawce, że Hu- 
bezpieczeństwo to inaczej wyglą­
da w  stosunku do Po!<k!j a ina 
czcj - Czechosłowacji To, co 
w te d v  pisaliśmy o Czechach, 
można ro zsze rzy ć  na Matą Fn- 
tcntC’.

V
, / ia z e ‘a P o ra n n a "  w arszaw ska  

p N z ą ;  o konieczności nw o rzen ia  w  
Polsce silnej floty handlowej mor­
skie i śródlądowej, tak zaczyna 
swój a r tyku ł w  tej sp raw ie :

,, Jednym  z ważniejszych czyn- t

ników pod wzglądem samodziel­
ności ekonomicznej — jest żcglu. 
ga. sp o łeczeń s tw a  i państw a do­
ceniają, jej znaczenie, u nas także 
mówi się o tein sporo a|e, jak  
dotąd. ż*-gl.uga po lska  nie w yszła  
jeszcze z'- stanu niemowlęctwa.

Przeciwstawieniem  tego zan.e- 
dbania w  Polsce są Niemcy, ktS* 
re prze’d wojną rozporządza ły  
w span ia łą  flotą handlową, ktĆ<K 
już dziś zdołały podnieść pod 
względem pojemności 1 ilości 
s h tk ó  v da w ysokcci przedwo 
jcnr.ej

F lot? niemiecka shiżyła 1 słu­
ż y ć  pędzie itrnperjalistycznym d ą ­
żeniom Niemiec, a równocześnie 
przewozić to w a ry  własne i obce, 
rozsz-rza^ąc niemieckie rynki 
zby tu  i zarabiając na transporcie.

T w orząca  się f!oła po lska  tak  
w ie lk i  siły posiadać nie mcż® 
a jeśli chcemy się uniezależnić, 
musimy posiadać ją przynajroir.cj 
w takich  rozmiarach, a b y  choć 
w p ew nym  stopniu mogła w y k o ­
nywać najważniejsze swoje funk­
cje w  życiu gospodarczem1'.

*

..Kurier W arszaw ski* ' w  a r t y  
k u k  wstępnym  r  b b*ez k ry te - [ó w  
m oralnych", powraca do smutnego- 
w y p a d k u  w  gminazjmn wileńskiem 
I zamieszcza takie stwierdzenie 
przyczyn  pośrednich tego faktu, 
wygłoszone przez naszego ministra 
o św :a t v

„Minister ośw iaty , p rób  ^ta!- 
nisf.iw Grabski, w yirńsf z bez: o- 
śre.fnieeo badania wdeńsRich s b r  
s u n k ó w  szkolnych przekonań,e, 
że zbrodnia b y ła  aktem indywi 
dualnym, że szkolnictwo w i’eń- 
sk;e pod względem naukowym 
stoi dość  w y s ik o ,  ,.t natomiast 
..szwankuje strona w y c h o w a w ­
cza". J o  też P minister konierit- 
jąc z nauczycielami i rodzicami 
w Wilnie podkreśla ł  spec’aliie, 
ż.p ..między szkolą" a domem 
Rtni-ć musi iak najśclśkjs2* 
w spółpraca".

Postępy w  organizacji 
H ystaw y rucliomej.
W  tych d i ra o h  Z arząd  W ysta ­

wy Ru hom ej u zyska ł  n a d e r  >ym- 
p tycznego, b a rd zo  popu  arnego 
i d i .-Irego klijenta —  w y s taw cę  
w o scb  e Lig Ob ony  P ow ie t  znej 
Państw a. I stytu ja ta zapew n ła  
ze :w ej  s rony  n< moc i opiekę 
m d  poczynaniam i W y staw y  w ś ód 
swe ich setek tysięcy członków, 
zg ro m ad zo n y ch  w K m ite łach  P r o ­
w incjonalny  h L:gi.

T ym  sp o so b em  g : d n e  uznania 
plany i z adan ia  W y s ta w y  R cho- 
n u j .  (w  p ie rw sry m  tzędzie p o p a r ­
cie bory  a jąc  go się z w ie lom a 
t  u d n o śc  mi p rzem ysłu  krajowego), 
znajdą szersze i łeps e z r c :u m  e: ie 
v ś ród  cgółu  spo  e re  's tw a. tem 
bardz  e ;, że c m n i  p i m c  Ligi 
O rony P o w i  lrznej Pań tw i ,  i n ­
stytucji nn jpopu  arniejsz-j i posia-  
d jąc ej największą ii ść c b o n k ó w  
ze w -zystk ich  s tow  r y s z tń  Rze-. 
czyp s o o i i te ,  nie wątpi wie w  b ir- 
dzo wybi ny s p o s ó b  prz  czyni się 
d r  freicwe ;c.i osób  z.vi dzających 
pokazy  W y s t  w y  Rn h . m ; .

i-— o -

Urzędnikom państwowym
nie wolno wyjeżdżać zagranicę?

Osadnictwo żydowskie
w  zie m i gostyńskie j.

W a r s z a w a  16 maja (T e 1. G. 
P .)  BKur;er W a rsz .“ podaje , że w  
n iek tó rych  m a ją tk ach  ziemi Go- 
styńsk  ej z auw ażyć  się  da e 1 c ny 
nap ływ  Ż y d ó w  do  p r rc y  na roli- 
R obotnicy  żydow scy  pracują zna­
cznie taniej niż chrześc ijańscy . 
Jako p o w ó d  teg o  m asow ego  prze- 
i z u c m ia  się do zajęć rolniczych

podają ,  że znajom ość rolnictwa 
j t s  k o n ieczna  dla m y s k a n ia  p o ­
zwolenia  na  em igrac  ę d o  P a l e s t j -  
ny. Żydzi zgłaszają się  do pracy 
g rupam i po 10 osób, żąda jąc  60 
groszy  od  osoby  za dzień p racy . 
K ażda  g ru p a  m a sw ą  kucharkę , 
k óra p rzyrządza  im ja d ło  w edług  
p rz e p isó w  rytualnych.

P rzegląd  p ra sy.
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? ro c e s  oficera  m c
HadpcpuczniN żandarmerii zamordował

( t )  P’zed sądem w o js k o w y m  
w Budapeszcie rozpoczą ł sit.* 12. 
bm. niezwykle c iekawy proces, 
którego bohaterem jest nadporucz- 
uik żandarmerj i  Gus taw Leięr ę i  i 
jego żona .  była kasjerka,  znana w 
półświa tku  budapesz teńskim.  Dnia 
7. stycznia pa ra  ta zamordowała  
swego . .przyjaciela domu",  bogate­
go masarza Konde]kc i ograbiwszy,  
pozbyła  się trupa w  ten sposób, 
z '  poćwiartowali  zwłoki i w; rzuc i1: 
je do Dunaju Straszne te szczątki  
w k r ó t c '  odkry to ,  a ponieważ b y !*s 
wiadome, żc KomDlka byw ał  sta­
łym gościem a I edererów.  wię~. 
podejrzenia sk ie rowały  się w t? 
s t ron i doprowadzi ły do w ykr yc ia  
zbrodni.

'Jak wynika  z śledztwa, pobud 
ka  zbrodni  by ł a  Le i<rer owa, ko­
bieta lubiąca się j a w ić ,  zepsuta do 
gruptu  j pozbawuona wszelkich 
skrupułów.  Ona też wyreżysero­
wała zbrodnię j kierowała jej prze- 
P row ad zen cm .

Jak wiadomo z innych donie­
sień Lederm w  czasie przewrotu 
boisiewickisgo odgrywał  rolę wca­
le r. iezaszczytną j dowodząc  ocl- 
d r a b m  kontrboiszewickim, popD-

Przygodny gość okra ił 
listoncszB-polisjanta.

?—) L:stcncsz gminny a  zara- 
«em policjant w  Rzęśnje polski ' ) ,  
Marcin Paszkowski ,  powodowany,  
litością p r z y j ą ’ do sw es c  mieszka 
»'.i na krótkoterminowy przy tu łek  
nhwkiego  Żółtowskiego,  który in'al 
w  międzyczase pos tarać  s ię  o f u - 
s*dę. Une.’daj z Drako czarni Pa** 
kowski  zwrócił  się do 2f.łtov\sk'e* 
go z prośbą ,  a b y  udał się do Lwę 
wa oa g łówny  dworzec,  nadal cze 
k’!«m kwotę  196 jZtoiych, craz ckB 
b 'a l  pocztę 'dla urzędu pocztowej** 
w Rzęśpk .  Osobnik ten udał sęl do 
Lwowa,  pocztę urzędową odebrał ,  
zetomiast  pieniędzy n ’c rada l  | wię- 
c ł l słę nie pokazał .

Paszk>wski .  k tó ry  będzie i m  
sia* obrenie pokry ć  s zKodę z wła- 
s®r j k eszenj zawiadomił  o  wszys t-  
!k:em pul cję, k tó ra  zarządziła po­
szukiwania za oszustem.

Branafy^mossftru g n!e- 
ostrożPcii p robkdw.
(— ) P r z ez szereg m ie sę cy  pa 

ro b c y  we wsi Lany w  powi-ci* 
Ctrzyźeckir(i ukrywali  przed wła ­
dzami pedicyjnemii znalezione ca 
polu nlccksp! ydowane naboje ar­
matnie, które zak.pa l i  na pas twi­
sko w ziemi. Onegdaj parobcy  W a  
syl H a w r y n s z y n  i W a s P  Ha-ae» 
mów jeden z tych grana tów ».vdo- 
ły l i  i wręczyl i  so Janowi Pedz>- 
\v celu zatemperewana  gc. Deja  
j'<>-ak udał na rz«kę * a m g ra ­
nat r zucił ’do wody,  chcąc zabić 
r i 'by .  Granat  eksplodował,  a Deda 
c>dn fisi ciężkie obrażenia na ca l ;m 

\ v  mie bardzo  g :o tnvm t>d 
w-:«z!ono g0, do szpitala,

n l  szereg niesłychanych ok ru­
cieństw. W skazv\va lob v  te. że nie 
by ł  npwinnem narzędziem swej zo­
ny. lecz że raczej w  stadle Urn d o ­
bra ła się w y ją tko wo krwiożerca 
pa ra  ludzkich tygrysów.

WESELE w
Widzimy tu oryginalną scenę, prz 

cych cię do kościoła celem cDtonama 
nie karetą, k c z  poprostu na oklep na sy

'm
F ry k a  opluł]

(4 ) Z W i -ćmią donoszą o p rz y­
krym i n j v d c’nćie, Któr-y zd a rzy ł  się 
cnegdaj w  operze podczas p rz e d ­
stawienia ,,Warki!-’:". Pani  Olszew- 
■'Ka śpiewająca rulę F ry ki  w II ak­
cie, zirytowała się niepomiernie Dm, 
ze słynna pr imadonua Jcritza (Zy- 
gl inja)  podczas jej śpiewu za kuli­
sami głośno r o z r r a w a ł a  z a r t y s t ­
kami Jcvanovic i Ki>te 1. D \vuk:ot 
rie k rz ykn ęła :  Cicho tam! (osobli­
wa  to rzecz,  że śpiewaczka mogła 
bez zwrócenia uwagi publiczność  
k rz yc zeć  za ku l i s y’. ), a gdy t) 
nie pomogło, plunęła z takim impe­
tem, że opluła pardą Kittel. Prima-

Stracenie potwornej
m asow ego m ordercy

( - )  Z Budapesztu donoszą, iż 
został tarp s t racony  ma so wy mor­
derca  Józef Moliiar Toht,  który 
swego czasu kolejno z g ł a d z i  całą 
rodz inę  Lachmarmów (ojca, matkę,

POSZUKUJE SIĘ

a M y M  ds
Z g ło s z e n ia  o so b  

Spółk
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y bsiążHi polskiej.
iwskte z XV i XVI wieku

Na u ro czys to ść  o twarcia W y ­
s ta w y  przyb>’li mięcNy innymi pp. 
wojewoda O a r a p c b  z d r .  P ' » o c ’ 
kim. genf rał  Linde z pułk. Kimift 
sklm p te>yd ent  m Neum*110 p r o ­
fesorowie Uniwersytetu dr.  Kldoer 
dr. Bulanda i dr.  HaUleb.  proł»|t> 
rowie Politechniki Anc?vc i Welgel, 
tr «k : o r Akademii  har-dlowej J ’a 
y lowski .  Ignacy Dembowski ,  dr .  
?err,acki dr. Tyszkowski  i Lt^za- 
owski im.. Zakładu Narodowego 
[n. Ossolińskich;  dr .  lanelll nn. 
uratorium szkolnego, dr CzMow- 
i, dr. Badecki  i Rachwal  im. A r  
wnm mińskiego.  Ruchał-.V im. 
rgftw Wschodnich,  Micnalina 
Usnerowa, Kordys  i R c Ile Irr.ie- 

m prasy  wreszcie sr-cno Księga 
y lwowskich i k o b d z y  icfi PP. 
est z Brodów, ScIuMing z War- 
awy. Jasiclskl z** S tan l i f a»ow a 
P aczko  %sk z Lublina.

P i e r w s r y  przemówił ,  Kr*ślac 
cgólnych za rysach  cele i zadana 

[Ą  s t a w y  senior ks ięgarzy poUkMi 
W e st. Odpowiedział rru pięknie 

protektor p r ezydent N e u m a m  o 
głaszajac W y s t a w y  jako o twartą ,  
poczerń goście, oprowadzani prze* 
c z ło nk ów  Komitetu, oglądali zero- 
tradzone w P  dacu  S t i uk l  w y d a ­
w nictw a. nt e.

lowego Zwigzliu Strze- 
Czorthowie.
fccżeństwję zeb ra ły  się t łumy  pu­
bliczności na boisku . .Soka.a",  
gd2 ie komendant  Obw odu  oby w. 
liófiling^r złożył raport reprezen­
tantom w ł a d z y :  staroście Topo’"' 
ckieinu i rotmismzowi Kotarske-  
tnu. k t ó r zy  dokonali przeglądu O d ­
działów. Nastąpiła uroczystość  
wbijania gwoZdzi.  poczem dekga t  
Obwodu Tarnopol o by w. dr- Ma 
zurkiewicz odbif ra ‘ lubowanie i 
wręcza  sztandar prez*sowi onyw.  
Cliodzickiemu. W  pięknem p-zemó-  
wieniu podniósł dr. M a z u r k o w o  
dool o s tc *t  ' j-cczvsto«c t w,Kazu- 
jąc na grożące  nam nebe»Die;ztń- 
s two ze st rony naszych sąs iadów 
podkreśli ł ,  ż- idea 7wl*zku  S t r z e ­
leckiego jako idea samoobrony  na

redowej szczególnie tu pa kresach,  
nab i r ra s p e c ja h r g o  w y ra z u  i zna­
czona .

P o  defiladzie O d d z a l ó w  s t rze­
leckich p r z ed władzami wojsKowe- 
m! i cyw.  o godz 12 w południc 
odbyło  się w  sali Radv powiatowej 
. ,Świf_one“ ,

 o — — 1

Kredyt amerykański dla 
miast polskich.

Z inicjatywy dyrektora The 
International Lloyd Co Ltd p .  Gui­
do G Holló Przybędzie w najbliż­
szych dniach do PcRki  delegacja w  
sprawie zbadania w a ru n k ó w  na 
podstawie k u t y c h  koncern w iel 
kich banków angielskich i a m e -r- 
kańsk i .h  ud cieli miastom pobk lm  
większych oożycz.ek na  cele inwe­
stycyjne.  W  delegacji t-.-j biorą u- 
dział upełnomocnieni Przeds tawi­
ciele koncernu konsul genera lny  .Ju­
liusz Dustaw L i d u  z P a r y ż a  i rdr. 
Cssip  Fredl  eb, dyrek tor  i dyspo ­
nent Th" F.nglish Amerikan Pankers 
Agency w  Londynie,  jednakże z 
wodtt  p rzeszkód natury technicz­
nej mimo zap >witdz;anego terminu 
przyja/du,  p rzybędą  dopiero za 
kilka d n :. Lak się dowiadujemy, 
p tz ed s ta w :ciele ci zostali  już za- 
ptoszeni  przez k lka miast pol­
skich. gdzie z kierownikami z a r ' ą  
d ć w  p ia s ta  odbędą w ’ażące !?onf<- 
rencje.

Tak  więc prowadzone  od dłuż­
szego czasu badania i" dyskusje 
orientacyjne energicznego 'dyrekto­
ra p Ou d j  O. H--1U kt ó ry  d osa 
zdobycia  t rudnych kontak tów  pc- 
trafii p rzekonać  ii zainteresować 
r.aphaly zagraniczne dla spraw 
Polsk; w k roc zył y  w stadium reali­
zacji i należy się spodziewać ż« 
przv pomocy nowego p r zyp ły w u  
kapitałów za g ra n ;cznych spoteżni*- 
ic sita w z r a s łającfgo ( d czasu s ta ­
bilizacji waluty polskiej rozkwdu 
™'a<t polskich

X A D E N Ł 4 N E .

ilu t  JÓZEF ZE ITN ER
ord. dla chorób wewnętrznych i kobie­
cych jak co roku w e  F r a n z e n e b a d z i e .

Udziela te t  w szelkich informacji 2717

D r I. BETTER
ord. jak w latach ubiegłych w  K ry n ic y  

w illn  227

(W Al tam brze); tu u w yda tn i ły  się 
’ ajkorzystniej ś ro d k i  w okalne p. 
Messal, śp iew aczk i a ta k u ą c e j  w y­
sokie tc n / śmiało i b raw u ro w o  
i tu ró w n ież  o lśn iew ały  w idzów  
w na jw yższym  s topn  u niezliczone 
p om ysłow e  i subte ln ie  o p ra c o ­
w a n e  szczegó ły  gry sceni­
cznej, dz ie łka  wysokiej sztuki od­
twórczej, k tórej zaw dz ięcza  postać  
F ra :q u i t ty  nie tylko s w ą  fekto- 
w ność , lecz — co w ię c t j  znaczy 
—  sw ą p ra w d ę  p s  'c h o lo g ic z rą  

C a ło ść  w ykonan  a operetk i Le- 
b a ra  (dzieła w  jego d o ro b k u  m o ­
że nie na p iękniejszego, lećz inte­
re su jąceg o  na punkcie uk ładu  p a r ­
ty tury  i n r rżh w y ch  porów nań  
l ibretta  z „C arm en" Biz a) pod  
k ie row nic tw em  p. T . Se redyńsk ie -  
go — o ile na  to p ozw ala  sk ład  
o r f ie s t ry  T e a t ru  N ow ośc i  — dość 
p recyzy jna  z a s łu ż y ła  i.a uznanie

b a rd ro  niemile jednak  Jfo d c z u w a ć  
s ę  d aw a ły  b lisko pó łgodz inne  
p rze rw y  an trak to w e ,  które prze­
c iągały  p rzed s taw ien ie  niezbyt dłu­
giej Fra qu i t ty “ ad  inlini urn.

N asi a u y ś c i  w yw iązali  s :ę z? 
sw ych  zadań  d o s k o n a l e : g rano  
i śp ie w a n o  z w ie kim h u m rrem , 
a we o ly nastró j spo tęgow ał się 
w III, akcie  do  zenitu. Najchętniej 
p sa ibym  o k reacjach  w szy s tk ich  
n as  y h —  gdy  c odzi o sukces  
,Fr..r q a : t ty "  — zas użonych s i ł  
opereiKowych. Z  pow odu  braku 
miejsca w ym ien ię  tylko w yborne  
w spó łu d z ia ły  p. H. Rapackiej (po­
nętnej Doiły) oraz  pp.: F. Kuligo- 
w sk  ego (d o sk o n a łeg o  Armanda), 
M. T a trzańsk iego  (świe tnego  Galli- 
po ta)  i A. K ow alsk  ego (a rcykom i- 
czn eg o  Girota).

Fr. N e u h a u se r .
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Sowiety wysprzedafó bogactwa Rosji.
Największe kopalnie złoto, srebra, miedzi i manganu oddano Ameryce i flnglji.

(Teleteiwmat wł. ,,Oazsty Por.)“.
P ogran icze  sow „  Vi. maja.

Z M oskw y donoszą: W  związku 
•  ogłoszeniem .nowego kursu",  
? tr ;srzake*gy —  jak wiadomo, m. 
in. do pozyskania wielkich finanso­
w y ch  koncernów zagranicznych na 
cel* o d rodzenia przemysłu rosy j­
skiego, rzod sowiecki w y k azu je  w  
ostatnich dniach gorączkow ą d*ia- 
faUość po udzielaniu kapitalistom 
zagranicznym  rozm aitych obUtych 
Łuncesj* na eksploatacje mineral­
nych bogactw wszelkiego rodzaju. 
P r ó c z  całego szeregu średnich 
Jconcesji, osta tn io  fząd moskiewski 
flehnitywnie zatwierdzi! wydanie 
koncesji amerykańskiemu trustowi 
„Lena" na

prawo eksploatacji z łó ż  zfota, 
srebra i miedzi 

• a  całym  obszarze Syberii (rejon 
iTeay) oraz Uralu. O olbrzymiem 
znaczeniu tei koncesji można łatwo 
sądzić po łem, że o b sza ry  te ienów, 
oddanych do dyspozyc ji  koncernu 
w celu prow adzenia  swej produk­
cji, obejmują półtora tu lon a  
J*Krów kw adratow ych N a te ry to ­
rium IJralu koncesja obowiązuje na 
?0 lat, W re jonu  I.eny — tylko 
?0 lat-

W iększość  potrzebnych, kapita­
łów dają

banki i koncerny górnicze 
z Nowego Jorku.

Charakterystyczne, że Sowiety 
zgodziły  się na klauzulę om o­
w y  wedle której całv p er łB D i« 
techniczny  i wogóle kierownictwo- 
Przedsi- iborstw a ma spoczyw ać  
!*dynie w  rekach A m erykanów  f 
Anglików. Rosjanje ’dnpusz«*an| 
bęEfa jedynie dc robót pod­
rzędnych . W y p a d a  jeszcze nadmie­
nił), i i  w  razie powstania  jakich- 
bądź sporów  między Sowietami a 
koncernem, roz s trzy g n ięc i  tych 
sporów należy do kompetencji sądu 
polubownego, składającego się z 
fachowców-prolesoró w wyższych 
uczelni w Szwecji I Ntemczech. 

Drugą, nie mnjtj 
olbrzymią koncesje uzyskało  an­
gielsko to w arzy s tw o  ,,Alan C or­

poration".
UBzIelono tnu r ' ia n c w ic :e praw a 
•ksplonta.?}’ obfitych pok ładów  zło­
ta  w ohwodzic ochockim w ciągu 
35 lat. Rząd sowiecki w ym ów ił ' 0- 
h?e p raw o nabywania całe] p roduk­
cji- Jednakże w razie nV.moźności 
nabycia złota przez ^o-wjety ..Ann 
Corporation" ma p raw o w yw ozo 
Sobytego złota do Angjji P o  u p ł y  
wie lerminu koncesji całe przedsię­
biors tw o p fzechodz! t ez jakiego- 
kclwłelę. o d s z k o d o w a n i  na wfas 
ność Sowietów

P o n ad '0  rząd sowiecki os ta tecz­
ni® — po S-miesięcznych p e r t r a k ­
tacjach. zfinalizowaf układ z am e­
rykańskim  trustem H arrlsm ana na 
p raw o  tksplnafacil kopalni matgaeu 

na Kaukazie 
(niemal najobfitszych na całym  
śwlecie). Temuż koncernowi udzi*- 
jono p raw a monopolowego ckspt>r 
fu m argana z R osji za granicę. Kor>- 
cepn zobowiązał się do na tyc lm ra  
s tow ego  złożenia 9 )  dyspozycji

Sowietów zada tku  i kaucji w  kw o­
cie dw u  miłjonów dolarów. W k o ­
łach poinformowanych opowiadają 
rów nkż o rokow aniach  rządu so­
wieckiego z grupą  kapitalistów za ­
granicznych o w ie lką  pożyczkę . 
k U rą  udziela *>ię rzekomo Sowie- 
tom pod zastaw dochodów z ino 
■'opolu spirytusowego.

D oko ła  w ycieczki cz łonków  
g rupy  ekonom icznej p a r la m e n ta ­
rzys tów  angie lsk ich , jaka  sie w z ­
b ie ra  w  końcu m aja d o  P o l s k !, 
sk p ia  się uw ag a  naszych  o d p o ­
w iedzialnych czynników, k tó re  zu­
pełnie  słuszn ie  przyp isu ją  tej szczę­
śliwej in ic ja tyw ie duże znaczenie.

N i  razie j i s z c z ę  nie został  sp re ­
cyzow any os ta teczn ie  zakres  zain­
te re so w ań  i p ro g ram u  p o by tu  wy-

Ku czci T w órcy Państwa Polskiego.
Miasto nasze nie myśli bynajmniej zo­
stać w ty:e za całą Polską w  złożeniu 
hołdu królowa B olesław ow i Chrobremu. 
Komitet tworzą: p. pułkownik Hauser,
jako przewodniczący, oi.az pp. major 
Ar.diuszew:cz, dr. Bertisch prei. Jasiń­
ski, dyr K uiow ski i dr. Rogawski. 0 -  
pracow any przez ten komitet program 
obchodu przedstawia się bardzo cieka­
wie: W południe jest p.T>jekto'wany
w iec Organizacji Nanod»wei w  ceiu u . 
chwaleinią protestu przeciwko wrogim 
zakusom ra zachodnie granice R zeczy­
pospolitej.

N iew ątpliw a senzacię i atrakcję sta 
now 'ć będą w ojskowe ćwiczenia poka­
zow e, które będą urządzone na Dąbro­
w ie o godz. 4 popoł. O godz. 8 w ieczo­
rem odbędzie się w teatrze Uroczysta A- 
kadeinja. Rozpocznie ją hyrrm „Drga 
Rod/ico" w  wykor.an-tiu chóru nauczy­
cielstw a pobkliego, poczem nastąp.ą: 
przemówneiłie red CepnJka o B olesła­
wie Chrobrym, .Gaudę Mater P otónu-  
Gorczyńskiego w wykonaniu chótu mę­
skiego To\v. Muz. im Mc m uszki, dekla­
m acji j dalsze produkcje chóru Mo- 
niuszkow ców  Drugą część programu 
wypełni ,.Verbum mobile"* Moniuszki w 
ncw em  przygotowaniu. Kom. te t przygo­
towuje specjalne nalepki pomysłu inż. 
Kuźmińskiego

Nowy d< wódca garnizonu generał A- 
leksarder K ow alew ski przybył do Sta­
nisław ow a i ob.iął dow ództw o l l  D y w-, 
piechoty, oraz całego garnizonu stani­
sław ow skiego.

Zwyczajne walne zebrań c doroczne 
Tow. Narodowej organizaci, Kobiet 
Polskich*' odbędzie się unia 19. maja o

Cala ta nagła w y sp lzedaz  bo­
gac tw  rosyjskich „en gros  i d ę ta -  
Tcznie' świadczy zanadto wyraźnie 
o ciężkiej sytuacji w ładców  K reuv 
la, k tórzy  potrzebują pieniędzy ,na 
gw ałt"  i z | eEo powodu czynią 
wszelkie u s tę p o w a  możliwe i nie- 
możliwe na rzecz  burżuazji św  a* 
tcw e j...

Howii wojewoda słanisliwiwsbi:

Aleksander des Loges.
(f) Przyszły  w o jew oda  stani­

s ław ow sk im  p. A lek san d e r  des  L o ­
ges j 3st Lw ow ian inem . U rodź, w r. 
1868 w  naszem  mieście  kończyf 
gimnazjum i sfudja  p ra w n ic z e ,  p o ­
czem w stąp ił  do s łużby  adm ini- 
stracyj ej w  N am iestn ictw ie. Był 
po tem  kom isarzem  lwowskiej d y ­
rekcji Policji, a po  4 latach w ró ­
cił do N am ies tn ic tw a  jako  kom i­
sarz  p ow ia tow y . Później pracuje 
w starostw ie  przem ysk  em, jest ko­
lejno s t a r e s t ą  w P o d h a jc a c h ,  Ż / -  
daczow ie  i B rodach ,  gdzie go za­
s ta ła  inwazja rosy jska .  W  czasach  
w 'elk  ej wojny by ł s ta ro s tą  w  Sko- 
I m, Kam ionce S trum iłow ej i D r o ­
hobyczu . N a tym o s t a tn m  p o s te ­
runku  przeb  ł najazd U kraińców  
w r. 1918, k tó rzy  odebra li  mu 
w ładzą ,  a naw el grozili mu śmiercią.

Po  osw ol o iz e n iu  D rohobycza  
z poleceń a K misji L ikwidacyjnej 
udaje się ja k o  s ta ro s ta  do  S  ryja, 
skąd  po roku przechodzi do C hrza -  
n jwa, m ając sobie pow ie rzony  n a d ­
zór adm in is tracy jny  n ad  całem  k ra -  
kow sk iem  Zagłębiem  węglow em . 
Po  trzech la tach zos af p o w o ła n y  
do M. S. W ew n. j ik o  d y rek to r  
departam en tu  bezpieczeństw a.

W ojew . des  L oges  p o s iad a  
wielkie dośw  adczen ie  admini t r ą ­
cy n?, zdeb y te  w  długiej służbie 
r a  licznych p laców kach , przy iem  
cies?ył s ię  zaw sze szacunkiem  
i zaufan iem  (ak podw ładnych , jak 
i r a  szerszych sfer obywatelstwa. 

 o --------

Sale hotelowe zmienione 
w  pustynię.

O kulturze niektórych magnatów *... 
marykauskich św iadczy dziwaczny bai> 
kiet, w ydany v / tych dniach przez no­
wojorskiego magnata giełdow ego Bru­
ska ula przyjaciół, wśród których znaj­
dowali s'ę tacy potentaci jak Mellon. 
Strauss, Warbury t Cchroal.

Bankiet odb.M się w  hotelu Waldorf- 
Astcria którege apartamenty restaura­
cyjne zamień ono na pustynię, a wtęe 
w ysypane grubo piaskfem, na którym u. 
siaro oazy z palm i paw ilinów  egzo­
tycznych. rozbrzmiewających gwarem  
małp i papug. Gościom usługiwały za- 
k w e i rne niewolnice, obncssąc, pomimo 
proh.b.c;5 kosztowne likiery, akrobąci 
zaś arabscy popisywali się swem i s ive- 
mi łamańcami. Każdy z  200 gości otrzy­
mał drogocenny turban jedwabny z w  7  
szytym  na nam monogramem swoim .

1—*— O-------«

Powstaje wielki syndykat węglowy.
Zjednoczy on w szystk ie Zagłębia w ęglow e Polski.

(Telefonem od naszego korespondenta).

W a r sz a w a . 16 maja. (w) W 
najbliższych dniach m ają  się u k o ń ­
czyć ro kow an ia  w  spraw ie  u tw o ­
rzenia  sy n d y k a tu  w ęg low ego , któ 
ry z jednoczyć m a wszystkie kopa l­

nie w ęgla  na G órnym  Ś ą s ' c u , o n z  
w  Z ag łęb iach  D ąbrow skiem , K ra­
t o  wskiem. S y ndyka t  m a na celu 
regulację p rodukcji  i w a ru n k ó w  
sprzedaży.

P a rla m e n ta rzy ś c i an gie lscy 
p rzy je żd ża ją  do Polski.

Z życia prowincfL
Kronika stanisławowska.

(Od naszego korespondenta)

cieczki. D ow iadu jem y  się jednak ,  
że rra  ona zabaw ić  z górą dw a  
ty g o d n ie  w  P o lsce  i zw iedz ić  
wszystk ie  niemal m ie jscow ośc i  
przem ysłow o-ekonom iczne .

C złonkow ie  g rupy  zd radza ją  
żywe zain te resow anie  sp raw am i fi- 
n an so w o -b an k o w em i Polski, stanem 
przemysłu, handlu , pracy, możli­
wych no w y ch  inwestyc,i itp.

gicdz 5 popołudniu w  sali Kasyna Pol­
skiego

W ykłady w  Tow . Młodzież Polska.
W e czw artek, przy zapełnionej szczel­
nie małei sali Sokoła I odbył się wykład  
pici. Biernackiego o Konr.sj Edukacji 
Narodowej. Następny w ykład bę­
dzie poświęcony BolesJaw^W  Chrobre­
mu. Dalsze w ykłady w y? ło» /ą . PP dr. 
C zesław  Chowaniec pi. „Sprawa granic 
zachodnich w  św fe fe  historii** i red 
H Cepnik „Rozwój teatru w  Polsce *.

Brutalny napad apasza. Kmh.nm.Bel- 
w eder był omagdaj widownią kolosalnej 
awantury, jaką w  miesikańiu Joanny 
Capek w yrządził św ibżo w ypuszesony z 
w ięzien a Stefan Romanowski. Wpadł­
szy  do mieszkania Capkowej połamał 
łóżko, stół krzesła, potłukł naczynie'', a 
Capkową i jej siostrę pobił i skopał no­
gami Dostało się też 3-traesię:zneinj 
dziecku Capkiowej. które w yrw ał z rąk 
matk: i rzucił o- ziemię. Dopiero przybyła 
na miejsce policja uwolniła nieszczęśli­
we kobiety z rąk brutala o/.laiąc go z 
powrotem do aresztów  sądowych.

A D W O K A T  281'

Dr. Mśireij Eiisiein
p ro w ad z i  kancelarię  ponow nie  

u l. H r n s ie k io h  1 5 ,  I .  p .

2,94 T R U S K A W IE C . 
Dr. Władysław K'u]e r

ord. jak dawniej willa „Jadwinówka*.
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Działalność Kasy chorych 
miasta Łwawa

od dnia 1 stycznia 1925 do 
30 kwie nia 1925,

Z dniem 30 kwietnia 1925 było 
ubezpieczonych 47 836 c zlo«fct« 
raz«m z członkami rodzin 13z.57l, 
l i c i :  w ypadków  zadio 'V w aó 56 259 
z  t?| cy f ry  przypada na członków 
ub-zb ch ? 11. na c/n..-.. v ..i ■ 
21578. Do speclaKstów, s k ‘ rew anż 
02.142. Uznano za «:««dol»ych da 
p r a .y  6 790, z tego oblcżnle 3.112 
Ogólna suma dni łeczena 161.650. 
Na jfdn tgo chorego wypada diii 
23 7 Na 100 zgłoszonych wypada 
T-iezdolnych do pracy  19. Z na la 
296 osób. W szpitalu lcczo«a 990. 
Z*>’IK6w wypłacono 4S0.GM «l. 36 
Recept w ydano w  własnej aptece 
6': .03S, w  obcych  ap tekach  7,333. 
Z lamp k w a rc o w y c h  korzysta ło  
o s ‘ b 1.369, ilość naśw lfilań  7.457. 
Z kąpieli elektrycznych k o '< js ia lo  
osób 990, ilość kąpie'l 3.210 O k u ­
lar i różnych  s z k :el wy'da«o 1.959, 
różnych  bandaży  44S protez zeb- 
E jch w ydano doi. Do b a d a n a  krwi 
i moczu e t : .  o d esłano ■ 664. W  
iTow. wałki z g r u z l i ą  leczYh się 
na koszt Kasy  osób 220 w sanato­
rium w Hotosku 27. Zas tR ćw  na 
wvlazd w cCacli !ec«Tcivcb  p rz y ­
znano 375 osobom ra  ogfilta ilość 
0n! Iecz*nia 10.057.

Członkowie Kasy tb>iyc6  mogą 
K° iz y s łać  w obecnym setoaie z |e 
c z fr-ia w Don u »drowia Drukarzy  
w .Mikuliczynie (dla cho rób ,  t łu c  
nycli) osób -10. w Sanatorium w 
Szkle dla reumatycznie clior 4 se­
zony po 120 osób, w  Iwoniczu 10 — 
iJS miejsc dziennie, a na mocy sn® 
Cialoej umow y z Kasa clior. w  $•« 
mśiawowiz  w S n a t o t j u m  w  \Vo- 
»Ouhcit 20 łóż-kć i w razie po'rzebV 
*skże z leczenia w Zakładach k ą ­
p ie lowych i klimatycznych w  kra­
ta. W tych w y p a d k a c h  udzic'a Za- 
r»ąd Kasy po zbadaniu l e k a r z e m  
cz łonkom zas i łków pieniężnych 

Niedostateczne pomieszczenie 
ambulator iów przy ul. Bra ie ’ow 
sk-ej by ł e  główną przyczyną  u{y- 
'V wań i skarg. Wobec tego ur»ą- 
Bzor.o w  tyin miesiącu ambtitatorja 
fila chorób  skórnych i w c m  ty cz ­
nych. oczu gardła,  uszu i nosa w 
zakupionym domu p r z y  ul. F i ed ry  
P r  y  ul. Mikołaja będzie czynne r  
ambula tor ium dla chorób d z !eci nćl 
? nie) rano do 2 giej popoł tamże 
c 8 6 * w a ć  się będą także naświetla­
nia lampami kwarcowcm i  wyłącz* 
o.e tylko dla 'dzieci.

N a b y ta  Zakład Dra W y r z r *  
Rawskiego, uposażony w dz!ał |e- 
e»«n!a Zand-ra, ortopeclji, gin na* 
c'yki leczniczej, diatlicrmii itd. O- 
becna frekwencja wynosi 200 ?a 
b iegów dziennie. W  Sanatorium  
Dra Majewskiego, zaKupionerr 
p rzez Okrę?o>vv Związek Kas cho­
rych urządziła Kasa chorych  mta- 
s !& L’w ow a oddział operacyjny ; 
cijćiz.lał p )’ożniczv. Dła c!erptących 
na raka w prow adzono lecze ie 
bardzo  kosztowne — radium. L’«- 
comle (o będzie przeptowaćf/one 
•  rzez p ierwszorzędnych spec jł"  
s tów w Sanatorium Kasy c h e r c h  
r r z y  ul. Dwernickiego. — Celem 
d®cfntralizac)i lecznictwa zamie- 

o Są budow y  am bulatoriów po

Ostatnie dni wyświe lania arcydzieła sztuki kinematograficznej

m m  „zemsta n u r
A P O L L O Korzystajcie ze sposobności L E W

Skazanie na śmierć
głuchoniem ego m ordercy^

(Od naszego stałegoi
Tarnopol w  maju.

(1) Dnia 8. maiia br. odbiła się ponu­
rem echem w strząsająca zbrodnią prcy  
lozpraw ic przed tarnopolski n .‘rybjna- 
łc.n przysięgłych. Jako oska,'żony stanął 
głuchoniemy K siol Czopur, który -,y no­
cy z 9. na 10. września 1024 na polu w 
Prze kall: u zam ordował sw e g o  ,1 4 -le t. 
mego bratanka Michała Czop nr a.

Rozprawie przewodniczył radca Ro­
senbaum, oskarżał prtk. Gołębiowski, 
bronił adw. dr. Gzykaluk.

D ow ody przeprowadzone i»rzy 
rozprawio 

stw iridziły  następujący stan rzeczy- 
Na w iosnę 1924 zmarł Błażej Czopur 

pozostaw iw szy dwoje dzicoi: 14-letnie- 
go Michała i 10-oioletnią Katarzynę, a 
gdy i matka ich już nie żyła . zaopieko- 
w ał się sierotami głuchomiemy ich stryj 
Karol Czopur. Temu jednak mniej zale­
żało na losie sierót, z któremł się źle cl>- 
chiocził, znęcając się nad niemi j biją; je 
liiem łc siem ie — raczej rozinyśUwał 
nad sposobem zagarnięcia dla siebie 31-2 
m orgów  gruntu, odziedziczonych przez 
słororty po ojcu. W tym celu obmyślił 

szatański plan usunięcia ze św iata  
sierót

a zaczął od chłopaka M>chała. Oto w  
Późny wieczór 9. w rześnia w yprowadzi! 
pod pozorem nałamania kukurudzy 
chtopca w  odległe od gościńca pole. W  
diodze spotkali ich ludzie, chłopak szcuł

koresrondenta.)
parę kroków przed niem ow ą i nie prze. 
czuwają: nic złego pogw izdyw ał sobie 
w eso ło  i w yw ija ł trzymaną w ręku la­
seczką z wikliny. W  polu niemowa zat­
k aw szy chłopcu usta związał mu po­
stronkami in g i i ręce w stecz , a n a . 
stępnie brzytw ą odciął mui g łow ę od 
kadłuba, przeiębując kręgosłup ostrzem  
ryskala.

Przysięgli nie dali w iary obro­
nie głucheriem ego, — bestialskiego  
mordercy, który indagow any w  śledz­
tw ie i przy rozprawię przy pomocy 
dwóch tłum aczów zaprzysiężonych, 
k tó izy  na migi*z nam się porozum iewa­
li, ograniczał snę tylko do argumentu, 
„że go nikt nie złapał na gorącym u- 
cżynJcu“.

Obwin'ony niemo tvn
miał iuż cc! dawna opinię niebezpieczne­
go i m ściwego indywiduum ,- żyw iąc  
złość dc posterunkowego P . P. J. Wit-
wickiogo z powodu niemiłego dlań urzę­
dowania przy pewnej okazji odgraża! 
się rr.u, że gp zabije, a sam ucieknie do 
Rosfi.

Przysięgli dwunastu glosam i potw ier­
dzili pytanie postawione im co do mor. 
clerstwa, a 9 glosami co do gw ałtu  pu­
blicznego, poczem Trybunał w ydał u  y- 
rok śmierci na n;en:c wę.

Obrońca zgłosił przeciw  w yrokow i 
zażalenie nieważności.

Nowy sposób porcji amerykańskiej.
Żywa w ystaw a przestępców.

W  wielkich m ias tach  am e y- 
kańskich  coraz częściej wchodzi 
w zwyczaj publicznego ko; f .o . to -  
w an a osób  podejrzanych  r p o p e ł ­
nienie zbrodni. Pode jrzan i  są u* 
n re szezsn i  na pokaz  publiczny 
w w ie lk e j  sali gdzie ich m ogą  
og lądać  w szyscy , k tórzy  sob ie  le ­
go ż /czą .  N ed iwno w  Chicago 
podobna  w y s taw a  d o p ro w a d  iła 
po lic ę  do  w ażnych  edkryć . S chw y­
tano na ulicy g rupę  męż zy/n , któ- 
ej de  ektyw i nie mogli zarzucić 

n i :  innego  jak ty lko  n iepew ną  po­
w ierzchow ność. W  c ągu p ie rw sz e ­
go d nia w y s taw ien ia  ich w  sa ' i  
g łów nego  w y dz ia łu  krym inalnego  
publiczno ć u m o i l  wiła policji 
schw yt^n ir  ki ku w ażnych prze-

G ępcó v. P, m iędzy innym ',  w łaśc i­
ciel ap tek i Loseif, na w id o k  c ło- 
wieka, um ieszczonego  w  p ie rw ­
szym szeregu  zb a d t  i k rzy k n ą ’ ;

—  P o z n a  ę go! Jest to ten sam 
któ y  ob a b o w a ł  mo ą kasę, a gdy 
w uc eczce  zas tąp ił  mu d ro g ę  mój 
przyjaciel M ur h ;, zb ro d n ia rz  c e l­
nym s rza eiti r rw o lw e ro w y m  po­
łożył go trupem .

Rzekłszy to aptekarz , zem dla ł  
ze w zru fzen ia .  Policja e s tc z e  t e ­
go dn ia  w y b a d a ła  z oc yńcę, k tó ­
ry nad to  przyznał się d )  zam or­
d o w a n a  wlaścic  ela hurlowni, Geal- 

ona i szofera Be n a rd a  B e r n r c  a. 
Z b ó ’ca nazyw a  s ę P ap k ę  i jest 
syr em zam ożnych  rodziców .

Następny program od poniedziałku 18. V. w Kinie L E W

KOBIETO i FIEHlijOZS
dzielni,acli miasta i już obecnie za­
kupiono wspólnie z D nw iatow ą Ką- 
są etiorvch parcele budowlaną p a v  
u!. W ołyńskie j,  gdzie stanie w iel­
k i '  anuuitatocju.n dla członków 
mieszkających w d z i t |n :cy  III 1 
Zniesieniu. Posiedzenie Rady Kasy 
chor. odbcd.zis się z p o cz^k iem

czerw :a b. r. Ze sprawozjJanla ra 
rok 1924 w yn ik i ,  że koszta aduii 
«is’r a vyjne, perscnalne i rzeczow* 
w y noszą  w  r- 1924 8.2() proc w
stosunku do przypisu, a św iadcze­
nia w gotowce udzielone członkom 
po-iad mi'jon złotych.

Oficjalny udział Francji 
w  V. Targach Wschodnich.

Ambasada francn it*  w W a r ­
szawie zawiidom ila  of.cJ»lnie Z a ­
rząd  Targów W sch; dni:h. ;ż w ro ­
ku bieżącym  podejmie we Fr.ncjH 
na ; ze„z  T a rg ó w  jak najba:d*i*l 
w \ t ę ż j f ą  działalność, aż»hy p r iy -  
sperzyć  ekspanzji handlowej F:an 
ch «e w ie lk 6 korzvścl. jakie za so­
bą  mu«i pociąsnać ieszcze w iększy  
niż dofąd udział francuskich sfer 
handlowych w  Targach \Vsęh'»fl- 
nich. A m basador francuski nie o- 
mjeszka p^zy sposobności w  sw«i 
raihiiższej poćirćży dc Franed po ­
r o '" .  nieć się w tym cehi z 
s z f mi czynnikami gospodarc*®ml } 
gotów jest ze sw«l strony poprzeć 
jak- najusilniej w  roku bieżącym 
akc lą  zmierzającą 3o  spcięgow*n!ą 
d< *v :li:za so w jg o  i tak już pow*Ż 
o.crj udziału Frarcil w  Ta'sach' 
Wschodnich.

F»»nPoskle M inisterstwo Dailtflu 
ro w ie rzy  w tym reku  Sekcji ID1- 
sko F;ancusklej we Lwowie zo 'g a -  
n’zowanie o%ob"fgo r a5vl|oe«i ,r*n- 
cuvkiegc na  T argach  i żarnie «• 
!m n.ez’e tej udzielić w y3atnego  
p o p a rc a

P. R. 0. na Targach 
w  Poznaniu.

N« tegorocznych Targach w D o­
z n a " ^  zw racał uwagę Oddzła> P o ­
cztowej Kasy Oszczędności. W rz< 
czyw lstośc i ci^ięki P. K. O. na T a r ­
gach w Pcznaniu . knpcy  1 przetny- 
s łow cy w  Bużym stopniu k n r» y  
s'3Ć mogli z tej sposobności dokł- 
!ivwan’a p rzekazów  pientcznytli 
l>ząd«eiiii  tego Oddziału P  O R, 
"» T a -g a :h  w  Poznaniu zaw0zlę« 
: i »  należy inicjatywie tamtejsje- 
gn 0vrel<łora P .  K C. p Karola 
czyć  należy inicjatywę famtejszt* 
u p m  teren e rozwija intensywną 
p 'opagandę dla rozszerzenia zmy- 
stu oszczędności wśród społeczeĄ- 
s<wa i spopularyzowania Instytucji 
P .  K O. Spodziewać się n jU ży  że 
na jegorocznych T argach  WNchofl- 
n;ch we LwowD równl*ż zorgani­
zowaną zostanie w  pndchny spn- 

ekspozytura P. K. O., któ-a z 
jednel s trony  ułatwi w ystaw com  
ch ro ty  pieniężne; z drugiej zaś 
str m y  przyczyni się u nas do za- 
inrrresi)\van:a sfer handlowych' 
S /ia ła tnością  tej Instytucji,

Oszczędność Wilhelma II.
Znany ze swego sk ą p s tw a  

kajzer rok rocznie odkładał sobi’ 
na czarną godzinę po kilka miljo.ni- 
ków. lokując je u trzech bankie­
ró w . Mandelsona, Delbruka i Leo,

W  ten spcsćb zdążył sobie od­
łożyć on od 1 S8j do 1917 — 31 mi­
lionów marok.

W  chwilj ucieczki cło Holandjt 
miał już 42 miljonów marek, ale pie 
rąpierowych. ty lk o  w  brzęczącej 
mone-ie.

Okazuje się. że Wiluś nie b y ł  
znów tak głupi, jak  się zdawało.

Daj grosz na cela
ingstwa Szhoig Ludowi i.
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HOTEL EUROPEJSKI, (plac Mariacki).
Przyjechali 15. Jnala *925.

Rczdolski Alarjen prok. banku z Tar- 
iicpcla: Kiadij Jarosław, urzę lr.ik z Do­
liny; Lipski Jar,, sędzia ze Złoczow a; 
D jrew icz Kazimierz, dzierż, dóbr z u ro . 
dra; Dm oiwdcz Fran,c szka, żona dzierż, 
d ćtr  z O ed n a; Breitenwaid Janina, o- 
hywateika z Doliny; Rs Miklas,iński 
Fiancrizek z K olbuszow ej, llżarski 
.Wladysk w w łaść. księgam i z Rzeszo­
wa; Mehl Gustaw, kupiec z  KDster- 
ntuburea; Zt focze wski Zygrrmrj, prok. 
baiik. z Krakowa; dr. W acyk Eugeniusz, 
ao ze Zborowa, 1 ust g Stanisław  
Wilhelm, urzędn. z Tarnopola.

 o-------
TEATR WIELKI.

Niedziela 17 bm, o 3 pzp. ..Obrona 
C zęstochow y" {przedstawienie popul.)

Niedziela 17. bm. o . 7.30 wiecz. .Don 
Tuan1 (gość. w ystęp J. W ęgrzyna).

Poniedziałek 18. b. m. -„Don 
Juan" {gość w ystęp 1 W ęgrzyna).

W toiek, 18 bm. o gouz. 7 w lecz. , Kró 
leiva Saby".

Src-ds 19 bm. ,Don Juan” (gaf:  w y­
stęp J. W ęgrzyna).

Czwartek, 20 bm. .Don Juan" iKośĆ. 
występ J. W ęgrzy nu).

Piątek, 21. bm. „Casancva“.
Scbcita, 22 bm. o godz. 3 pop. „Obro­

na C zęstochow y" 'przedstaw ienie dla 
młodzieży szkolne.1)

Sobota, 22 bm. o godz. 7 wlecz. ,Dorr 
Juan" (gość. występ J. W ęgrzyna).

N edziela, 23 bm. o  g o i / .  3 pop. 
„Obrona C zęstochow y" przedstawienie 
popu! a.t c ).

Niedziela. 23. bm o 7.30 w tecz. Ca- 
saj<-va“j

Por..iedz:ałek, 24 bm. .Don Juan" (0- 
statni gość. w ystęp  J. W ęgrzyna).

TEATR MAŁY.
Niedziela 17bm. „Cudowne medium".
Poniedziałek 13. bm. .Spadkobierca'*
W torek. 18. bm. .Spadkobierca *.
Sioda, 19 bm. „Świt, d/z!en i ncc" (z 

pp. Cęh UWą 1 0-ZechOiwsk'in).
Czwartek 23 bm. .Cudowne m iJjjm ".
Piątek, 21 bm. . Spadkobierca"

Sobota. 22 bm. „Spadkobierca**.
N itdz.ela. 23 Lrn. „Cudowne medium"
Poriedziatek 24 bm. „Spadkobierca".

TEATR NOWOŚCI
N iedzU a 17 bm. , Bajadera" 'gość, 

w ystęp L. Messal).
Pm irdziałek 18 bm. „ C lo .c li ’

Wtorek, J.8 bm „Ostatni walc" {gość. 
w ystęp L. Messal i Mariańskiego).

Środa. 19 bm. , Ostatni walc' (gość. 
w ystęp  L. Messal i Mariańskiego).

C zw aitek. 20 bm. .Ostatni walc" (gość. 
Try.-.ep L Messal j Mariańskiego).

Piątek. 21. Dm. „Bajadiera1 (ostatni 
w ystęp  L. Messal).

Sobota. 22 bm. Hrabina Marica" (z 
p W itowską).

Niedrieia, 23 bm. , Gln.cl :".
Potńtdzrafck. 24 bm. „Clo-c!o“.

_Królowa Saby". W : wtorek, 1S. bm. 
-'aje fcatr Wiciki wspaniałą operę 
Go-ldniarcna w  zmienionej obsadzie z  
młodziutką, obdarzoną ślicznym głosem  
śpi«\v3cziką p. Popowiczów ną ' utalen­
towaną artystką p. Tęuzarowską.

Gościnne w ystępy  L. Messal i  Ma­
riańskiego. Znal omita prtTiadonna w y­
stąpi vvc w torek  w  . Ostatnim walcu" z* 
p, Mariańskim, bardzo dobrym śp iew a , 
kiem operetkowym, po badającym desko  
tiałe warunki, który ,-olę sw ą  w  ,0 -  
statnim walcu" kilkakrotnie już kreow ał 
ol-ok p. Messal. Wielka artystk i kończy 
już sw e w y stęp y  w 2 L w ow ie w przy­
szły  piątek, dlatego też w szyscy, któ­
rzy jci jeszcze nie widzie!:, powinni sko­
rzystać z tych ostatnich jej w ystęp ów . 
Na pożegnane wybrara Messal ulubione, 
gc pirzez siebie , Ostatniego walca", w 
któiym  role ma istotnie św triną do po­
pisu. W szys! te w ystęp y  L. Messai stale 
cieszyły s ę ogromnem powodzeniem, a 
artystkę każdego w iec z ..ra przyj mowa- 
l o  owacyjnie.

Lotni ajenci fotografa -  ulotnił' się.
W ojtuś i Mazurek zapewne „zdejmują" zapewne na

w łasne konto.
( ) W łaścicie l firmy ftW lęC- 

szrfl portretćw 1 fotcsrafji w P tu l ł  
r e d  K'=saeu: 1’iotr KiżykowsE* 
• .w ladom ił w czoraj tui Ekspoz» 
tu -ę  i t  przód  kliku niiesMcane 
przy ją ł  w charakterze agen tów  Jó  
7 - a W ńF asa .  źatii. prz» ul. P a  
s tew  oraz Juljaia M atu  v» wv3a- 
)ac im i a :a z e rr; u p c w a ż » .e t!e  do

zaw iera n ia  tran sak cji w  jego fen’e 
n.u . T y m cza sem  up!yn5«& już 'e.'i 
ku in le s itc y , a  w ym ien ien i do um o  
« )  s ię  nje s»osują i w c g ć le  do r.it 
g o  s 'ę  n is zg ła sza ją , p rosi cn E k s ­
p o zy tu rę  o  w y śled zen ie  ich  i u<« 
rrao ła  im  leg itym acji 1 u p raw n ej! 
ce lem  za p o b ieżen ia  cw en tu a lu rin  
n a d u ż y c io m  z ic h  stro n y .

W  Teatrze Małym w  przyszłym ty- 
godp u ujrzymy na zmianę doskonałego 
„Spadkobiercę", granego obeeiue rów ­
nież w  W arszaw ie dalej raz leszcze na 
ogólne żądanie „Swtiit dzień rtSS z up 
Dębicką i Orzechowskim, rraz zabawną  
farsę „Cudowne medjum‘.

ZmiSn? .ępertuaru. W prmiedztałek 
w Teatrze Mdłym zamiast .Cudownego
medium" będzie grany Siedlecki-gó
„Si adKobierca".

 O-------
CYRK A. KORNACKIEGO, Koperni­

ka 33. Codaeunih nadzwvczame przed­
stawianie zespołu w arszaw skiego z  
genialną tresurą koni arabskich. P o n ­
tem frncmemalny artysta św ia tew d  s la- 
w v  Z. Breitbart, król żelaza mistrz w. 
gjęcau sziab zębami 1 roziyw aniu łańcu­
chów. 2826

 O------
W alne zgromadzenie Syndykatu  

Dziennikarzy pul odbędzie się w Kasy­
nie j Kole iit. art. We cżwaricK, 21 bm.

• w  św ięto W niebowstąpienia o gedz. 10 
rano, względnie o godz. 11 przedpoł. bez  
w zględu na liczbę członków . Na porząd­
ku dziennym sprawozdanie, wnioski w y  
bór piezydjum i wydziału.

Koncert Bardu" odbędzie się w  sali 
T ow arzystw a m uz, ul. C hcrążetyyny ?, 
w e  w terek. dnia 19 bm. o  godz. 815  
wiecz Program obejmuje szereg najnow­
szych uuyorów  chóralnych a in:ed '.y 
innym /espó! kilkudziesięciu śpiew a- 
k ów  w y k -n a  utwór na cliór męski solo 
ten. z  tow. tort genialnego Antoniego 
Bi Umera- „Północ", Alfreda Stadlera 
przepotężny „Hymn" do stów  Słow a­
ckiego a iad to  wielką fantazję c hJr.nl- 
tą  K. Irscha „Pieśń moirza' i szer g  
k( o pozycji W alewskiego. Now'-'więj- 
skiego i Lipskiego. Kcncert zakończy  
suita, dziś tak aktualnych pieśni ludu na 
Śląsku, układu Romana B eoliiaw ka. — 
Zrani z estrady operow ej 1) Koncertowej 
PP Helena Puchalska i Tadeusz Szym o. 
now icz odśpiewają szereg arji opero­
w y  .h i pieśni S*. Niewiadomskiego W, 
Friedmana i A. Sołtysa. Dyryguje Alfred1 
Stadier, akomaniament w ręku p. J. 
SzulmanÓ!v ny. Pragnąc umożliwić sze- 
rokiei publicznościi i m iodzisży wwęcie  
udziału v* kcncerde, ustaiono ceny  
w stępy bardzo r.iskie poi 2 i 3 zł. — Bi- 
le ly  .Yczcśri ej do n a ty d a  w  składzie 
nut G. S ty fsith a , ul. Akademicka k j w  
dniu koncertu przy kasie.

P o is lic  T ow arzystw o PdlitOchnitzne 
zaw"»dam.a. że w przyszłym  tygodniu 
odbędą się następujące zebrania: W po- 
nicdz.ałek, 18 maja br. o  gcdZ. 18.30 
da'szy ciąg zebrania z Jniia 11 .oni. z dy 
skusją nad „Ustawą Naitową" Refe­
rent inż. Kaznmierz Gpsiorowski. pre­
zes Izby Iriyinieskiej. Pp Czlonkcnwie 
Zwiąłku T,o)skich A dw okatów , Towar 
rzystw a  P av r.iczeŁJ 1 T ow arz y i fw a  
Ekonomiczregc są oroszeni do w s  ę -L  
udziału — S roda 20. maja br. o godz. 
18.30 O uezit p, prol. dr Romana Wśtkle- 
wi-cza p t ; ..Protest ogrzewania Poli­
technik' ciepłem oapadkowem z ęlektrow  
ni na Persenikówce"- —  Piątek. c*tiia 22. 
maja tr. nadzw yczajne zebranne o *odz. 
18 30 z  ckazj przyjazdu w ycieczk i Pro­
fesorów MecJ-aników Politechniki War­
szaw skiej do L w ow a, na którym p. prof. 
Politechniki w arszawskiej ZwierzciK.w- 
sikii \vvs łcs: odczyt pt.: .Amerykanie a 
eurepijskłe turbiny w ^ n e "  O .śc ie  mile 
widziani.

Radjo-ardycjc na dcchód T ow . Walka 
z Gruż^cą odbyy/ajn się w e  czwartki, 
soo -ty  i niedzielę w lokalu Towarzyst­
w a , Lindego 5, I p. od godz 2C -22.

Sejmik zaw odow y inżynierów archi, 
tem ow  "ae L \yoie zw ołany ptzez Mało­
polską Izbę Inżynicską 1 Koło Archi­
tektów  r dobył się daia 12 bm. p izy  bar 
dzo iicznym udsialę 1 wtaikiem zawitere- 
sowarjuu arehimutKów miejsc. wtaJz. tech 
wicznych, przedstaw ideli low arzystw a  
Politechnicznego, Kół Architektów 2. 
W arszaw y. Górnego Śląska i anych. P o  
wyczerpujących referatach 1 ozyw.onej 
dyskusji pod przewodnictwem  p rezyjsu­
ta Małcpolsktej Izby InżymerSK.ej p. mż. 
G ąsicrcw siiego , j.ow z ;->o 'cónom ysne  
rezolucje, dutyczące ustaw ow ego uiegn- 
lowatua uctychcz2SOt” ych chaotycznych
stosunków  hudowlanycn w Paus>wie, o- 
raz ustaw ow ej orgaiwzacji, o.-nruuy
praw 1 tytułn architekta 2 akademi­
ckie m wy Kształceniem .

P clsk‘e Tow. C zerw nitesł Krzyża, 
Oddział L w ów . u/konstytuowal się 13. 
bm. wybierając pres useru p. Bolesława  
Lewiiokiego, wiceprezesami; p. Ernilję 
Jędrzeiow iczow ą 1 p. D*a Poratyńskiego  
skarbniczką p, J. Zgórską, a sekretarką 
p. M. Burtlową.. Do Zarządu wybrano  
ponadto p. M. Opolską i p. próf Dr. O- 
strowskiego.

W alne Zgromadzenie llbozpie ;zo- 
ny;h na życie w Kraik. T ow . Wzaj. Ub. 
odbędzie się dziś w  niodziilę 17. bm. o
11-tej rano przy ul. Akademickiej 17 
(gmach Izby hanclowo-prz :m., w w ie l­
kiej sali posiedzeń).

(—) Obława przeprowadzona w czo­
raj Przez Ekspozyturę śledczą na tere­
nie miasta od god„, 3—8 rano dala do­
bry rezultat gdyż do aresztów dostań 
się następujący osobnicy Emerle Wil­
helm, karany 5-cioletn'sm wiezieniem  
za kradzież, Łmerie Henryk (P odia ncze 
U ), Pąmula Stan. (ŹołtciewskA 107), Ja­
skulska Stan, złodziei (A nczew skiegc 4) 
Kasaraba Wiktor (Podzamcze 9), Toma­
szew ski Bronisław, kieszonkowiec oraz 
W róblew ska Antonina (Rappaporta 7) i 
Czechowska Józefa z Kleparow Are­
sztowani od dłuższego czasu poszukiwa­
ni przez Ekspozyturę jako podejrzani o 
dokonanie całego szeregu kradzieży.

(—) W aresztach policyjnych spoczęli 
wczoraj: Józef Pieniążek (Kordeckie­
go 51), Stan, Czerski (pl. Strzelecki 12) 
Roman WesolowsKii (Źródlana 14)iD m y  
tro M a\v«zan z Zatoziisc, za awanituro- 
■wanie się w  stanie pijanym. Binecz Ka- 
ner, rodem z Krosr.a, oraz Jana W ihły  
za w łóczęgostw o.

(—) Czyja skóra9 Przed kilku dniami 
nad łamem znaleziono w  Staw czarach  
na gościńcu Samborskim, zwój skóry o 
wadze 50 kg. która jest do odebrania 
na leśniczów ce w  Stawozanach.

(—) Krwawy napad na W alach h e t­
mańskich. Wczoraj o północy niejaki 
Fryderyk Taubeieis zam. w Kiepurowie 
ugodził dwukrotnie nożein na W alach 
Hetm.-ińskich B ronisław ę Duban. Pogo­
towie qdw.k»zfo ja do szpitala Za Tau- 
belesun. który zbieg.*, w szczęto  poszu­
kiwania. 0

(—) fszukam przez przygodnych 
„Jubilerów". Józef Góbef, z.am w  źa- 
Widotwicnch p o y . Gródek Jag., oomósł 
wczoraj V. komisat jatoąą 1 P B„ że w 
prz:achod'je ul. Ru,towskiego namówili 
gc> dwa) nieznani osobnicy do kupna ze .  
parka złotego Za 103 i t  k tó .y  później 
okazał się jako \vyróó ze zw ykłego  
metalii,

(—) Za usiłowano zgw ałcone Marii 
T na Górze Suracenia, aresztow ano  
Leona Bohma, notowanego złodzieja 
zam. ńa Kleparowłe.

 o ------
■jtffr, o t w a r t y  z n a s y  o o r Gd  

ZACISZF" I KRĘGIELNIA "upełrie od-

HINDENBURG-JANUS 

czyli podwójne oblicze nowej German}!.

Vor\yaris“ omawiając w ybór ITn- 
denbutga w yraził się, żc noiwy prezy­
dent R zeszy ma oblicze „janusow®” ;JaK 
to w ygląda, pokszuje nasza karykatura.

now-iona orzy u!. KOCHANOWSKIEGO
109 (przystanek tramwaju L j) i pcleca  
zimne ; g, ,ą ce  przekąski oraz na przc- 
dr,łe:«2C 1 apoje po cenach unńarkuwa- 
nyc!:. C csząc się dotychczas łaskawym i 
odv 'edz nami Sz. P. T. Publicznowii po­
leca się i nadal łaskawym  wzglę iom. 
25ol 2 hugo  Kramer,

IwM h  sep l i i
poleca firma 1482

sthGH'e i [2 i m nom u
Magazyn towarów bławatnycn
L w 6t- ,  R y n a k -T ry b u n a lsk a *

Szatan przejechany przez aulo. 
Auto na 7631 prowadzone przez izofeTa 
Etigct-itsza Roimaieia, przejechało w czo  
ra j pod MikOiPjcrwam 11- etm ego Feli­
cjana Szatara, k to re g o  przewieziono do 
szpitala.

(—) Zamach sem obólczy z 1 'iw (,du 
utraty posady. Helena Kruczkowska, 
zam w Tattakowłe ad Na dw ór na o- 
statnto urzędniczka magistral u w  War­
szawce, z rozpaczy z  powodu utraty po. 
sady restrzełiła sic w  lewą pierś. W: 
stanic bsrdzn groźnym przew ezmno ją 
do szpitala.

i + )  Srebrne w esele  Mlkada W To­
kio rozpoczęły sie trzydniowe uroczysto­
ści z okazji srebrnych godów  japoń­
skiej pary cesa,aK.iej.

( - f )  Franek 1 isce lles , r którego s.a 
mobójstwie doniosły unegdaj depesze, 
byt ojcem z .ęa a  króla ang elsklego, nie 
zaś zięciem jak mylnie podano.

( f )  Skauci a trasfuzja krw1. Clf.i. Ba- 
,ep. P r w e l1 w „Times1 podaje du wia­

domości fakt, że niłkunas-tu skautów len 
dyńskiich dcbrO''voluiij ofiarowało leka­
rzom sw ą  k rew  w  wypadkach, kiedy  
przez transfuzję krwii można by chorego 
uratować od śmierci.

(- |-) Prohibicja w Rosji soiyiecKiaJ, 
Rada komisarzy ludowych w yduła roz­
porządzenie że  w m.ejscn.wo^.ńach, w  
któiych dwie trzecie ludności za tim  się 
w ypow ie, ma W e  wprowadzony zakaz 
sprzeuaży alkoholu.
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NOWOCZESNE OŚWIADCZYNY __
>— Alfredzie ta oatiienKa prosi o . 

#wo]ą rękę. Cóż ty ra  to?
— Ach. inamio, tak s :ę boję! Nie czti- 

Hf się na silaich ponosić trudów  niaeie- 
jiy fii  twa!...

-----
STAROŻYTNY RÓD.

- i  Czy oan ma sław nych  ludzi wśród 
sw e  ich pi zbitków? — pyta patii P a . 
sk a i-k a  jednego ze znajGmych, dr. 
SpUzbarta.

— O tak, jeden z  nich był nawet 
admćiałem i dow odził ów czesną flotą 
ęalegio św iata!

— C zy i m ożliwe? Kto był?
— Noe, łaskaw? pani,i

 o ------
WZGLĘDNE OKREŚLENIE,

— Jak się ma pańska bogata ciotka, 
poi"'"' Goińiskii?

— Dziękuję siar, jej jest zadjiwalnia- 
fecy.

(Na trzeci diztreń):
— Jakto, panie Gofóński. odwiedziłem  

pańską ciotkę i stwierdziłem , że jest u- 
rrieirająca a pan m ów ił, żs stan jej jest 
zadcwalnfający

_  No tak, Zadawalniający — dla 
tnrłe'...

W SZKOLŁ
W  klasie . nieznany sprawca" rozbił 

szybę. Nauczyciel w zy w a  winnego, aby 
się zgłosił, gdyż w  przeciwnym  razie 
cała klasa dostanie w skórę Nikt się me 
zgłasza, więc pedlagog puszcza trzonkę  
w rucn. Gdy już w szy scy  niemal od . 
cierpieli karę i został tylko ieden de­
likw ent, nauczyciel tknięty litością, 
trów i:

— No, daruję ci kuTę. jeżeli pow iesz  
Vto to zrobił?

— Ozy tak9 To ja, panie psorze!

„OAZETA PORANNA*

MIMOWOLNA iRONJA.
W yższy urzędnik intendentury ma 

przykry sen: Śni mu się, że jego potrój
pełen jest złodziej”. Krzyczy w ięc  na 
cały głos:

— Z'odz;eje! złodzieje'
Lokaj przybiegł, przeszukał w szystk ie  

kąty i rzecze.
— Proszę pana w szak , tu prócz pa­

na, niema nikogo. ,
 O—  -

Ze sportu.
ta n ite -P o g o ń  Z:1 (0 :1 ).

Pogrń spraw da sw ym  zwolennikom  
znów liiespodzmnkę, co prawaa tym ra­
zem rrniej przyjemną. Drużyna l.nHśb.tf* 
SKO-c.erwonych'1 jest dla w ielu  ludzi 
zgora nieztozumiałą zagadką. Kroczy o. 
na od niespodziewanej klęski do zgoła 
nieoczekiwanego zw ycięstw a, i  d zsia i 
przebieg pierw szej palow y nie wska­
zyw ał na tc. ze gospodarze zejdą po­
konani, ą jedr.ak fakt ten nastąpił — był 
zupełnie słuszny. P cg iń  która niegdyś 
tempem i wytrzym ałością dorów nywała  
zespołom zagranicznym, dzisiaj tei naj­
ważniejszej zalety nie posiada. Ruchy 
poszczególnych graczy sa w prost ra. 
żąco niezgrabne. Na osobną wzmiankę 
zasługuje start do piłki, ociężały i zbyt 
późny. W ogóle objawiają się u Pogoni 
skłonności do w ygod y . Nie uważam y, iż 
są to objaw y zbliżającej się starości, 
lecz raczej nieracjonalny training a mo­
że i całkow ity jego brrk? Gdy goście 
zainicjowali w drugiej połowie szybką 
grę, drużyna nasza mietylko nie mogła 
im nadążyć, ale w ogóle nic miała nic 
do „gf-dania",

Czesi pokazali sw e  ,pazffljrv“ dopiero 
W diiigiiej połowie. Okazali się drużyną 
rzyoką, technicznie dobrze wyszkoloną. 
Na wzmiankę zasługuje trójka ataku, prą 
w y  pomocnik i obrona. Biam kę dla Po­
goni uzyskał w  pierwszej połow ie Gu- 
licz z rzutu karnego. Dla gości zdobyli 
w  drugiej ool ;wie dw a punkty pra\v.9 
i lew y  łącznik. Sędz>a p. Zw eig dobry

Z Akad. Związku Sportow ego. Zebra­
nie wszystkich lekkoatletów Akademi­
ckiego Zw,gz:lcu Sportow ego T w o w  od­
będzie się ra b-cisku Tow- Zabaw Rticho 
w ych  w  poniedziałek, dnia 18. maia br. 
o  godz. 5 pcpołudniu Ze względu na 
ważność snraw obecność w szystkich  
członków  konieczna.

u'"f O

Ż vcie gospodarcze.
Obroty prywatno.

W czoraj przeddzień tendencja 
spokojna, w ieczó ob ót ożyw iony, 
lecz tylko w  d o la n ch  D oi. am e- 
ryk 5 -1 7 7 5 — 5 1 8 2 5 , w  kanad. 
5-14-75 -5 -15 -25 .

z  dn a 13. maja 1923,

G i o J d y  o b c o c

GIEŁDA GDAflSKA
WaTSzawa 99.62—99.88. Zloty 99.92— 

100.18.

Nr. 7422

GIEŁDA ZURYCHSKA.
Parvż 2b.85, Londyn 25.08 N. Jork 

Eld.7, W łochy 21.06. Berlin 123, W ie­
deń 72.80, Praga 15 30. W arszaw a 99.45. 
■Budapeszt 0.726 Białogród 8 35 Kon­
stantynopol 280, Bukareszt 24254.

OGŁOSZENIA

])am.>b.te p o ń c z o c f ty ^ s /S Ź C
, iX. 2 . 20 ’• Z ł.2  ™
!b o  n a ttiL cla :

£ tuot\j jCpahonr ■ ófOtćfc'?
j?agconon,.5i>t«tincwtVa6 OłijnatstA - J a n o l y ^ -
fprzam uil.^TTicm’,JćotomuicL.Drohobyci.ófr jj.śBoęyjłaJo.TarojtaT. cfijT
Złoć i w  % L»ion-,ehT» .oncSr- Wadowic. .<bU1łfcc. C S>olina.£isho. Sła/iom, .Mialec, Korod«rth& ' /Jiecx, Zahliczyn,
2amoiV, Oaipoivvec.9’,o<Jhe3c«.<iambei>, Niiiio N*zajsJ». TColbti^orua-? udariOTU.

•'û Ótłiułz, Mia.lnica.^SHuaddw.Oludmłi.óan<iuml«i>x,2tuty, » t.»
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ANDRE COUVREUX. 44

Inwazja N la k ro ta
C hoćby żyw ność przyszło w y­

grzebyw ać z pod gruzów : w szak  
niepodobna, by cala dzielnica na­
raz z w szelk ich  zapasów  doszczę­
tnie ogo łocon ą została. P rzypo­
mniałem so b ie  poza tern, że u 
końca tej długiej arterji m ieścił się. 
zasobny handel kolonialny.

W krótce atoli m usiałem  dać za 
w ygraną różowym  nadziejom. U li­
ca  —  jako taka —  istn ieć w łaści­
w ie p rzesta ła : m iasto niej miałem  
przed sob ą  zatrzęsien ie z ło n ó -v  
kam ieni i drzewa, dziw acznie po­
wykręcanych żelaziw , resztek drzwi, 
ram okiennych i krat balkonow ych, 
jak gdyby każdy dom z osobna  
dynam item  rozsadzono. Spojrzaw szy  
w  dal, dostrzegłem  w .eszc ie , że —  
dziwnym  trafem — hala maszyn  
ętoi nienaruszona, zarówno, jak. 
fttUdnży, jedr.opiętrem y dom, ch w y.

ta ący za oczy jasnobiękitną bar- 
j® 4  swej fasady. Ku niem u tedy  
sk ierow ałtm  me zapędy, obcho­
dząc przeszkody, to znowu sadząc 
przez nie dla posp iechu , i w aląc 
się  wraz z niemi, ż by niezw łocznie  
p ow staw szy  z upadku, co tchu 
biedź dałej dó celu.

1 ciągle jeszcze ni jednego ma- 
kroba na horyzoncie. Nic. Pustka  
— zie ąca sam otnością praw ie za­
równo niesam ow itą i tajemniczej 
grozy pełną, jak ow e zjawy po­
tw orne olbrzym ów . M ogę bez fan­
faronady przyznać sob ie  pew ne  
quan'um zasługi w tej łnojej ek s­
pedycji w  pojeJynkę, iem  w ięcej, 
że z łow rogie m ilczenie rzesz ty się ­
cznych, gn ieżdżących  się  na w ieży  
E ifa , a —  czułem  to — ob serw u ­
jących ruch m ój każdy, nie m ógł > 
z! ytnio dodaw ać mi fantazji. Acn 
B o ż e !  pam iętna ta droga! N ie m ó ­
w ię jednak śc is łe j prawdy, twier­
dząc, że nią sam jeden zdążałem. 
Spostrzegłem  bow iem  naraz, że 
drepce obok mnie, to znika, by 
znów  ukazać się  po chwili, prze­
śliczny m ały iam niczek, o lśniące;

s e iśc i czarne;, o g n .ś iie  r u io  pod­
palanej, z tych doborow ych ras 
angielskich, króre nam w  życiu  
n eraz najmilszymi stają s ętow a- 
rzysza tii. Chw lami przy taw ał i 
siadając na ty ln jch  łapkach, słu ­
żył p izedniem i, łaszac się  b łaga l­
nie. S rzygące zm yślnie uszka i 
czarne b ’j zcząct ślepki, z któ­
rych — rzec można —  sw oista  
przem awiała dusza, prosiły w ym o­
w nie o kąsek jaki, by nim do­
skw ierający mu głód zaspokoił. 
W ym ow nie?... Tak, lecz  nie dość  
przekonywująco, gdyż we mnie i 
tym razem zastyg ło  w szelk ie uczu­
cie  litc ś .i, istniał zaś instynkt 
tvlko: in st/n k t głodom ora. P oczą­
łem  w abić b iedne stw orzenie naj- 
pieszczotiiw szem i słow y, cm oka­
niem, gw  d a iiem ... M usiał odga­
dnąć mnie i podejrzewając w id o­
cznie czy sio ść  mych intencji, ze- 
mknął mi szybko z drogi, gdy już, 
już, zdradziecko p ochw ycić go  
miałem.

Szedłem  w iec żw aw o jak zah y-  
pnotyzowatry błękitnym  frontonem  
domu, dotarłszy zaś na m iejsce,

ujizale ; na i.im dużych rozm ia­
rów szyld handlu en gros octem  
i winami. N ie m ogąc zrozum ieć, 
czem się to dzieje że ten w łaśn ie  
budynek osta ł się  cało w śród ca­
łeg o  naokół zniszczenia (kto w ie, 
może dla niepozornych sw ych roz­
miarów... m yślałem  sob ie  w naiw ­
ności ducha) zdum iony kontrastem  
św ieżych, nietkniętych jego  ścian  
z tą catą ruiną otoczenia, dostałem  
s  ę  d o  wnętrza ła tw o  i bez prze­
szkody. Przebyw szy nieduży kory­
tarz, u rżałem porządną, choć skro­
mnie urządzoną jadalnię, do której 
przylegała kuchnia, 1 tam — w  
szafam i — o b o g o w ie ! .,  o cudo!., 
otw orzył się  przedem ną istny Se­
zam sk arb ów !

N  e, skąpiąc, któremu zwra­
ca ą naraz wykradziony trz s, roz- 
bi ek, resztą sił goniący, kiedy uj­
rzy przed sobą łódź, którą z od ­
m ętów go uniesie, skazaniec, któ­
remu łask ę n a iaz głodzą...

0 .  d. n.
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E Faiska F w ych ow an i 3 I
GIMNAZJUM im dra Niemca Pełczyńska
‘Ą m  (Supińskiego) 192o/2o klasa l. Zgło- 

szerra uczniów codziennie od 12.30 do 
13: 2735 10

E Małżeństwa E
BACZNOŚĆ! Paine i Panow ie chcecie 

wstąpić w związek małżeński, udaj­
cie się z zaufaniem d> najlepszego Biu­
ra poś-cdnictwa Marciaka w Przem y­
ślu, Słowackiego 1 LUJ. Fotografie i po. 
dw ójrc znaczki poczt, przystać. 13 i nr o 
ma kandydatki i kandydatów z róż­
nych sfer inteligencji, kupiec twa i tó- 

żnej narodowości Bogaci i inruej zamo­
żni mogą znaleść szczęście. Dyskrecja 

ści.-la. Tysiące listów dziękczynnych 
za uskutecznione m ałżeństw a. 2687

ffie szk a n ia , tofcala, ckieny
f l

Dl ŻV fi out ow y poko], przedpokój i 
jrucbr.ia bez odstępnego — czynsz zą 
caty tok z gó ry  dla dobrze sy tuow a­
nego m ałżeństwa. Zgłoszeni; a Hm. 
Skarbka, brama 5 11 piętro Nr. drzwi 
36.___________ 2823

W ŚRÓDMIEŚCIU poszukuje 3—4 po­
kuje Zgłoszenia listow ne pod Ga-api- 
chowa, Zybńk;rw.czu 24. 2795-3

POSZUKUJĘ pomieszkania 3-pokoiowe- 
go z komfoirtem. Pośrednicy w yklu­
czeni. Zgłoszenia do Biura ogłoszeń  
Sokołowskiego, Jagiellońska, pod ..Dr. 
praw”. 2775-3

Efvtiqsiq. rp '-2tf[!aż, za ir t la n a I
O K A Z J A  2651

dia pensjonatów i letników . 
S P R Z E D A Ż  łó ż e k , u m y w a lń  
i  w ie s z a d e ł  o  50 7# tan ej.
K. PAWLIKOWSKI

Lw ów , ni. liu tow ik lego  12,
vis a v is  kościoła 0 0 ,  jezuitów .

WYŁĄCZNE zastępstw o angielskiej fa­
bryki m otxyikli ' row erów  Rudgfc- 
Whitwortli zawiadamia sw oich kl.jeni- 
tów  o nadejściu transportu rewerów. 
„Cj cl-car”, Romanowie?a 9. 2827-3

TARTAK PAROWY w  p-tbl żu Lwow a
w isiUui blisko lasu obok stacjii ko­
lejowej do sprzedania. Pośrednictwo  
nie wykluczone pod 5000 dolarów do 
Redakcji, 2383-2

E F osad y  I praca E
POWAŻNA ASEKURACJA

p r z y j m u j ą c a

U B E Z P I E C Z E N I A
o d  o g n ia ,  

p r z e ć .  k r a d z i e ż y  z  w ła m . ,  
s z y b ,  

t r a n s n o r  ów , 
o d  n i e s z e z ę s l  w y p a d k ó w ,  

ż y o io w e  
i t .  d.

o  d  (1 |
Główne Zastępst wa

na Stanisławów, Przem yśl, 
Jarosław , Rzeszów, Krosno, 
Tarnopol, B rody , Złoczów

Poważni a dobrze ustosunkowani re- 
flektanci zechcą z łożyć wyczerpujące 
oferty do Administracji pod: „ O lo w u e  
Z a stę p s tw  o tt. 2 <'6

PRAKTYKANT biuro-wy poszuk- wany. 
W ymagane ukończicme niższe gimna­
zjum, wyrobione pismo, dobre p o le je . 
n»a. P ierw szeństw o mają z praktysą. 
Zgłoszenia od 9— 1-szej przedpołiidn.. 
Zielona 1, 6, T ow arzystw o ,Rixh". 2824

&YMJ ATYC2NA, pracowita -uchliwa- 
Przystojna osoba szuka posady do U- 
sługi gości na w yiozd . Podróż p h J  

sama Zgłoszenia pod „Skromna” Ad­
ministracja. 28CĆ-2

STAŁYCH PODRÓŻUJĄCYCH
d la  sprzeaaży wir, i Wkórów iraiucusklch  
P ie rw sz o rzę d n y c h  i cioDrze w p ro w a d z o ­
n ych  rrareki, na Małopołskę p o szu k u je  
się. Zgłoszenia listow ne pod .Rutynowa­
ni”. Krzysztofowicz, Generalna Ekspe. 
d ycja  Ogłoszeń L w ów , B ielow skiego 6 

pfejrwsze piętro. 2725-2

H  Rozmaita m
BOJCZYN DMYTRO unieważnia "kra­

dziona książeczkę w ojskow ą P, K. U. 
Stryj. 2812

PEŁNE MORZE (Karwia) pensjonat (dla 
chrześcijan) M. Marksuwej, 2 minuty 
do morza, 'as sosnow y, proy plaż r, 
kuchnia obfita warszaw ałfla. Czerwiec 
pokój z utizfflianiam  (4 razyi *5 zł. 
Lipiec Sierpień /  do 8 zł. Zam. w  e- 
rua W arszaw a, Zielna 6, m. 7. 177-2

TRUSKAW1EC Willa Pawlikowiez, pen­
sjonat Marii Schatxkerowej poleca 
pokoje słoneczne z carom utrzyniiw.iem 
Informacji udziela się: ul. Cz-armejkie- 
go  1. 3. micszlk,, 5 Gd 15 maja na miej­
sc ^ ______________________________27-.ł-3

L c k a r o D e c t t y s f i

D r. J a k £ b  C n b
8o6I L w ó w , L .g lo n ó a n  3 7 .

TRUFKAWIEC. Fieirwszorzędny pensjo­
nat , Marysia", urządzony z korni ąr- 
tem. otw arty  od «  maja. Dla urzęd-
ników • iństw ow ych udziela w  mie­
siącu rraju >0% zniżk 2o92-5

CZFŚCt do żn'!w iaiek kosiarek w szyst­
kich system ów  poleca naitanei GclU- 
korn Kraków B asziow a 13, 258Ś -12

i m a świeue, magnety, 
rr fl iktory, sygnały

p o l e c a  2635

W i t o l d  B r a n d a
L w ó w , u l, P o d le s k ie g o  2.

PA SY  BRZUSZNE: Przeć*w obwisło­
ść., przeciw latające] ,ierce. przeciw  
obniżeniu żołądka, podczas ciąży, do- 
połogow e itd. bandaże przepuklino­
w e  dla dzieci i dorosłych. ProstotTzy- 
rnacze przec.w tworzącym  sie gaT- 
bom i skrzywień om Pończochy gu­
m ow e przeciw żylakom nóg. Moczn.kl 
na pęcherz p< j ;ca po cenach k, nku- 
Tencyjnycb STANISŁAW BARaN. 
Lwów. Akademicka 26._________2239-9

Ka-nsiie, Porfjery, Dr-any,
r i n m i l i l ,  Chotlnlkl, Materie meblnwe,
Łóżka składane i rroslęins -  poleca najtaniej

KAZ.SKIBIŃSKI,Lwów,ul Kopernika*
tylko naprzeciw Szkowrona. 2235

W H M W r H W W M H N M M W W I M M M W W N
FORTEPi iNY. P :ar  ia Fisharmoni Na 

raty Cenniki do dyspozycji. Lwów. 
Kcpeinlka 16. l e i .  20— 2 .  K. Kaim i 
Syn. 19f *-60

f c 0 Ż i i f l n i ł l i i i p i 5 0 ? ł .
7820poleca

M.KIERSKI Handel żelaza
L v > ó w ,  P a s :  i  M i k o l a s c h a .

K R Y M I D A
D u m  p o d  T r ą b F ą

Dr. Stanisław LLWICRI
ordynuje jak lat poprzednich.

5 5 różnych znaczków pocz- 
owych, m iędzy incem l w iele  

r.-adkichokazów, fakAIbanja 
pro w., 9 w spaniał. Persji, 

6 Kret koronacyjnych, komplet. 25 reed- 
kich Am eiyki Centi. itd. tylko za 5  zł. 
W idki cennik ilusfr. gr_liś i franko nr 
żądacie. — B eta  Sekuła, Sunnenhof 
Lucerne (S zw a jca r je ). 2F25

PENSJCNATY — SANA TOR JA —  
LETNISKA 

— najkorzystniej —
zaopatrują s :ę w  oo-borowei jakości ka­
wę <mrową i paloną, nerbatę, ryż, cze­
koladę. makaron, powidelka, św iece, 

mydło i L p. 
w HURTOWNI KOLONJALNEJ S. A. 

Lt ćw , KI. Tańskiej 3. Tei. 7— 14,
C errik na żądaiuie. 2273-10

NIEMIR0 -ZDRÓJ.
Kąpiele siarczane i borow inow e, 

przyrodolecznictwo. —  W skazani3 : 
reu m aty zm . artre tyzm , ischias, cho­
ro b y  kobiece i skórn*. Pokój z u- 
trzym anfem  5—8 zł. K ape le  2—5, 
zl. 300 nokoji w willach zakłaaó- 
wycl. j pensjonatach pryw atnych. 
Stacja kolejowa R a w a  Ruska, skad 
autobus ao  Zakładu P o c z ta , tele- 
gral j tslelefon w miejscu. 2130 

P oczątek sezonu dnia 10. maja

B K O K A I N I A

M N .  J A E C i l l A
IWliW SYKSIIISKA^
5 1 5 : 5 I 5

Wielkie Przedsiębiorstwo Naftowe
poM U kujto n n  p r o w in c ję

Stenografa (s tenogra is  ki) angiclskieg)
w ładającego ję yk em polskim , niem ieckim  i ai g  !sk:im w  sło w ie  
i piśm ie oraz ptszą>.e?o na m aszyn ę. O byw a‘e !s ‘wo polskie wym agane.

Oferiy z p tdaniem  curriculum \  tae t adsylać d i  Adniinis* ac i 
lego pi ma pod . Stenograf acgielaki*. 2811

H A L L O I ^731 T e l. 1C-61
J R . A K . X E T Y  angielskie,

p i l i  Dai/isa ; „ * ^ ” dokr j
J A K Ó B A  ł U S E  IM A N I

L w ó w ,  A l i i i d e u i i o h a  8 6

Dr LUDVNKŚ LANDES
ul 3-go Maja 7.

P0' powrocie z z a g r a n ic y  ordynuję jak 
zw ykle (w  zakrcsi.e dyagnostyks, v a s  
tcrapji powierzchowniej i gtęboku ]) od

9 lo 12 i oQ 3 eto 6. i el. 1805. ;89S 4

SPÓŁKA AKCYJNA „PEZET” 
POWSZ. ZAKŁADY BUDOWLANE *VE 

LWOWIE.
Uchwalą Walnesio ZgroniaJzania z 8. 

kwPjttiła. 1925 zosial kiapital akcyjny u- 
stanc wiony na 750.000 zł. podziemny na 
30/iuo akcji po 25 zł. nominaL każda.

W ym iaia akcji nastąpi w ten sposób, 
że za  100 akcji dotychczasow ych .1—VI. 
enżsji po 500 Mkp. ijfemlialę każda, o- 
trzyn-aja Akcjonariusze 3 akcje now& po 
25 zł. noir.u.ale każda, za opłatą kosz­
tów konffck.cji po 25 groszy od 1 akcji 
25 zlotowej.

Zarząa Spółki w zyw a P. T. Akcjoiia- 
ijuszów  do przedłożeria tych akcji w  
biurze Spółki w e  .zy  ul. A_
kadeiTiickiej 23 I. p. z  konsygnacjami ia 
duplo' wystaw-Lonemi, na której ma 
być ntimeir każdej akcji szczegółow o  
podany. — Na akcje te będą wydawać 
ne tym czasow e potwierdzenia odbioru.
0  dniu wym iany zostaną P . T. Akcjona. 
rjusze osobno zav. iadomieiid.

Na niepodzielne ilości akicji będą w y - 
dąr.e osobne potwierdzenia. Zarząd S yół 
ki u łatw i na źyczenae P. T. Akcjonaciu- 
szom nabycie uzupełniającej ilości akcji 
lub też sprzM aż nadliczbkowych sztuk.

Równocześnie ze su n ie  wypłacona  
dywidenda za rok f-124 w w ysok ość1 2
1 pót grosza od l  akcji 50C* Mkp. nomi­
nale. W tym celu mają być osobno 
przedłożone do realizacji kupony «.a rok 
1924 wraz z konsygnacjami dotyczą­
cych kuponów w ci\vóch egzemplarzach.

W yplata dywidendy nasiąpi rów nież 
w biurze spółki w  ónie powszednie irnfe 
dz> 10—12 przedpjlućti.eni.

Walne Zgromadzenie uchwaliło zara­
zem przcui etńć prz>dpłaię dotychczaso­
w ą na Vll-nią emisję, na nuwą emisją 
2.000 sztuk ak.j: pó 25 z:, każdą j zalL  
czyć prcedplasę dotychczas uskutecznić- 
ną przy doliczeniu 4C prcc. odsetek w. 
stosunku rocznym, przy w ykonaniu pra­
wa poboru 1. now ej akcji 25 zl. na 15 
sztuk akcji po' 25 zó nominale (czyli na 
500 aiccjii dawnych po 500 Mkp. każda).

Tytułem kosz ów  krnfekcj: l należy- 
tości etn:syjn.:i pobierze Spółka tyiko 
po 25 gr. i.d każdej akcji nowej emisli

Nadwyżk-e kosztów  dopłaci Spółka 
z w łasnych funduszów-

Celem wykonania tej przedpłaty nai 
mocy prawa poboru, zechcą p r z sd h w ć  
P. T. ,’ftkciona rjusze, przy równoca>»- 
nem przedtożennu aikcii także ; tjnmczą. 
sciwe p'tvoerdzemia na w ykonanie 
przedpłaty.

Termin zgłoszenia i wyKonaua pra­
w a  Pt boru oznacz-* się na ;e(Jen mie­
siąc tj. do 20. czerw ca br. yrłącm ir

Zamiejscowi zechcą przesłać pocztą 
akcje i dołączyć zwrotną opłatę pocz­
tow ą, My. p trąci sio ją z rea'teac|f ku­
ponów.

P rtzes R a d y  Nadzorczej:
2833  Dr. L aonard Słabi.

| . M A S Z Y)1 A - l  
DRUKARSKA
z fabryki w  A u gsb u rgu , 
fo rm a t 57/84, w  b a rd zo  d o ­
brym  s ta n ie , p o p ę d  e lek ­
tr y c z n y  lu b  n a  k o r b ę , z a ra z  

do sp r z e d a n ia .
Fliżrza wiadom ość:
„ P  I  O  

L rów, Lw ow ska 48 . fl
T e ł. 4 -7 6 . I
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PAPIERY SZKICOWE
S T A N IS Ł A W  A B L

L e g i o n ó w  L R  180P

P Ł U G I
nowe, typu 
, , 8 a c k “  

w  w ię k s z e j  i lo ś c i  d o  s p r z e d a n ia . 
W iadom ość: „ P I P 3 I 41, Lw tw ,

Lwowska 48 . Teł. 4-76. 196:

PERLMUTTFTA 
ULTRAMARYNA
jest uznaną jako najlepszą i naj­
wydatniejszą farbą do bielizny, 

wapna i do celów  malarskich.

Fabryka Ultramaryna
20^9 L w ó w -Z n ie j ie n ie

CH. PERLMUTTER
biuro: Lwów, Słoneczna 26.

dla powszecfinega uźjtau.
Obecni 1 m oże już cała rodzina, 
nie wyłączając na wet małych dzie­
ci, pić Kawę ile tylko zechce. U każ­
dego pierw szorzędnego ko onial- 
nego kupca można znowu nabyć 
kawę je z  kofeiny „KAW1? HAG* 
znanej przedwojennej dobroci po 

przystępnych cenach.
Kawa ia pozbawiona jest szkodli­
wej kofeiny, jedynej części skła­
dowej kawy, która w ywołuje bez­
senność, uderzeni; krwi i bicie 
serca. Dzięki usunięciu kofeiny 
i zw iązanego z lym piocesetn o- 
czyszczenia ka wy, osiągnięto w y­
kwintny smak i mocny czysty 

aromat.
„Kawa Hag“ jest nietylko równie 
wydamą jak każdy inny gatunek 
kawy, lecz pozatem jako «z[actny 
napój m tże  się znaleść na najwy­

kwintniejszym stnle.
Po użyriu ,K awy Hag* przez mie­
siąc tytułem próby i b .erw ow a- 
alu przez ten czas sw ego stanu 
zdrowia każdy skonstatuje zalety 
tej kawy Sportrzeżenia będą da­
leko w yirow nieisze od naszych  

słów .
P ijcie ją zaw sze, a będziecie ją 
pili długo, bo kto dba o zdrowie 

ten przedłuża sw e życie. 
Poślijcie dziś jeszcze do sw ego  
kupca, żądając tylko ziarnistej 

Kawy Hag* bez kofeiny. 
Żądajcie zaw sze wolnej oa kofe­
iny ziarn.stej „Kawy Hag“ nietylko 
w odnośnych sk lep ić* , lecz także 
w cukierniach, kawiarniach, re­

stauracjach hotelach i t. p
W yczerpujące prospekty nu 

iądante.
LJweąw. W mndlu znajduje się  „Kawa 

Hag* ty'ko w oryginalnem opako­
waniu, zaopatrzo em pasem ratua- 

kowym.
R e p r e z e n t a n t

Zygmunt So]cher
K o la  m y j ą .

D o  P . T .  S t a n .  O d b i o r p ó n
S p r o w a d z iliśm y  n a  s k ła d  w ię k s z ą  i lo ś ć  n ie z a w o d n y c h  p r e p a r a tó w 

n a  s e z o n  o b e c n y .
I rW  / ' L  I k T  / H i  T  H  d o  t e j i i e n i a  m o l ’ i ic h  

^  * z  -o n k p w ,  o r a z
T ®  A  f ł  A  Plyn radykalny na59-*- pluskwy i ich zarodki.

P o lic a  ąc la&k. uw adze P. T . w ysok ą  w artość tych preparatów zs w zglę­
du na ich n iezw ykłj skutek w działam u, pozostajem y z poważaniem

2795 PIOTR bJIKOLASCH i Ska we Lwo i e.
ZMIĘKCZA I USUWA

8. lUMiessIiitH
KAMIENIE SC H O D Z Ą  BEZ H O LU , ATAKI W Z U P E Ł H C Ś tl  t i -  * ,

Obławy (początkowe): Ból w bakach . dolku podsercowym (gdzie :ho-fzą się ż« ora). 
Pobolewan u w wątrobie. Skłonu ść do bstrukc, . Uryna ciemna, mętna mb też 
bezbarwna, jak woda. Język obłożony. G o.ycz Ł ,a: w  ustach. Odbijanie ga unł. 
V tdecie i burczenie w  kiszkach U le  zawroty głowy. Silne podenerwowanie. -  
Objawy (podczas a._ków -V dołku 1 wątrobie ailny ból rtóry się r o z r o d z i ku strome 
, l i e l — w  pas e -  krzyżu i sięga aż pcr‘ łopatki w zd ęd e arzticha, rozsadzanie 

żeber i parcie na kiszkę stołcową Brak tchz, ora i ból w  ple :>ch klatce j j™0'* 
Ina orzestrzał). N ie i:cd’ wymioty żółcią, di śzęze, rut ne p żółtaczka -ę-BijtM y 
I n f o S i  udiiem : * atek-rz-fizlm oj i  NIEMOJEW&ri, UGnzawa, Hm? ÓMatJlr. Ł

dla biura, domu i pedróży 
R e p r e z e n t a c j a  i w y . ą c z n a

s p r z e d a ł  n a  H l l a t o p o l s k ę

GROS i MAAarllLIES
lwi., Koikpb iii  1  B r a l lw , i L  S ła n w il lM  1.

T elef 5 2. Telef. 2190. 2814

kIIMKII
p i u i u  m a m
ZDRill „BSMBBIHUS"

Z Pierwszego Pilznenskiego

Browci i iUryjnego a  Pilzn.B
Każda flaszka PASTERYZOWANA, przezco pod g.tarancją nie 

m oże ulfidz zepsuciu przez przeciąg kilku m iesięcy.

Do n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  lo k a la c h  u p r a w n io n y c h  d o  
s p r z e d a ż y  p iw a  f la s z k o w e g o , lu b  w e r o s t  od  g e n e r a ln y c h

z a s t ę p c ó w

OZYASZ i SYN
Lwów, Bogusławskiego 9-11 Telef. 6.

Zamówienia na prowincję wykonuje się v skrzynkach pa- 
283u tenłowanych po 25 do 50 flaszek.

n r  P1LZNEB F

K O N K U R S .
Prywatno Gimn zjun miejskie 
z prawom publiczności w Ka­
łuszu rczpisuje konkurs na po­
sady n; upzycisli, t. j. 3  fl oiogów 

i 1 histoiyka-geografa
Pierw szeństw a mają siły  ukw a- 

lifikowane. 
Warunki w ed le  norrr. rządow ych  

ze spec ?!nym dadatldem m iejsco­
wym, kló y w;, nosi ’ 0°/0. Podania  
należycie udokum entow a e zaupa- 
trzone w  curriculum vitae należy 
w nosić na ręce Komisarza rządo­
w ego najdalej do dnia 10. czerwca  
1925 

Kałusz, d n ia  14 maja 1925.
M a g 5s ra t m ia s ta  K a łu sza . 

Dyrektor Gńnnazjuui5 
A n d r z e j  K l i s ie c k i .

K om isaiz rządow y: 
zG32 K. S o k o l .

F 9 B R Y R 9  
RYHOBÓR E U I0 N Y 5 H

S. A.

w Wolbromia
(woj. Kieleckie)

Największe I najspraw­
niejsze Zakłafay w Polsce.
3 5 .0 0 0  m a p o w ie r z c h n i z a b u ­

d o w a ń  fa b r y c z n y c h .

ProduKcja obejmuje wszelkie 
wyrobj gumowe dla celów  

przemysłowych, m. i.:
P Ł Y T Y

PIO ŚC rE H lIE  
CYLINDRY 

K U L E
SSĄ C E  
TŁO C ZĄ C E  
d o  p iw a , sp ir y tu su ,  
v o d y  g o r ą c e j ,  
do o d p r o w a d z e n ia  

p a r y , 
p n e u m a ty c z n e ,

KOŁA d o  P O W O Z O W  
K L A PY  d o  PO M P  
SZ N U R Y  d a  W ŁAZÓ W  

K OTŁOW YCH  
O B C A S Y

WĘŻE POŻARNICZE OOMOHSNE
i t. d. i  t .  d.

Jen. R eprezentacja:

EMBHUEL SCHfiCHTER
Lwów, ul. Obertyńska 7.

2813 T elefon  34-68.

W
■s
B*'

>

H

CENY OGŁOSZEŃ!
Ka n ile m  1-szpaltowy H u  U . ?  

tkzer. 30 mm.) ogłoszeni* zwykłą tą 
jkt s tcm T2 er., za wiersz 1 .alt, Ut&- 
nctrowy  (szer. 60 mm.) nadeslar > I na- 
Im loi 30 er., zr w ia ra  1-szpa.ł u  ł- 
■Mrtrc ry (szer. bo mm.) po hoośoŁ

paski I taseraty na stronach tc i t e  yr1 
31 «t» zk wiersz 1-szpalt milimetrowy 
(szer. 60 mm.) w tekście fk/c ka, ro- 
łertnar, dział ekonomiczny itd.) A , r. 
za wie ot 1-szpali milimetrowy (tsor 
60 mm.) na pierwszej stronie W er. 
drobne ogkwizema zu slcw o  6 er- <łr>-

nne oe/oszenta knpno I sprzedał zk ule­
wo 8 er., droba? ogłoszenia natryi >  
ifaL i, korespondencje prywatno zą sl]W- 

wo 12 er., dla potrzebujących pracy la t  
posady 4 gr„ cita stron, , ogłoszenk iw 
285 z!. poL, cała strona tekstową 480 
tl. po) c ła strona pod naetówide *

(1-sza. 671 z/, pot — Ogłoś; bk>
miejscowe 30X iroższe —. Odpowdw. 
dzialnośct za terminov r druk nio m«orf» 
mujemy, — P rta przekazów nip boodh 
kujemy. — Uważa: Kolumny ogloasw-
i  n  są pouxJtloB? u 8 lamów ‘*tsK| 

tekstowe na 4 łamy (szpalłyl.

'L D iukaiiu  i>y. Wy o. pod uurz. a* fiw^ktpgo w« Lwuwic. rtulftźyipst; apntciłdii ryuuhttui. oupow icuzia iuy  ie w  uUr^j


